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Traktat niony ma paiono a w rnynić 


Podczas toczących się tymi dniami rozpraw | 
nad traktatem pokojowym z Niemcami w pat- 
lmmencie francuskim, poseł Benoist w ten 
sposób scharakteryzował obecną sytuacyę W 
Europie: 


„Pociągnijny z północy na poludnie linię, | 


która przeciełaby Europę na dwie połowy. 
Kjrzymy wtedy, że na zachód od tej linii po- 
kój, bądź jak bądż, jest już ustalony, t. j. że 
walki tam się nie toczą, lecz na wschód od niej 
niema pokoju, tam wałki trwają w dalszym 
ciągu. A gdy przez „zawarcie pokoju" Tozu- 
miemy „rozwiązanie rozmaitych kwestyż” — 
tv sprawa przedstawia się jeszcze gorzej, bo 
żadna prawie z tych kwestyi nie została roz- 
wiązaną, owszem prawie wszędzie czekają roz- 
liczne kwcstye na rozwiązanie”. 

Trudno o krytykę dosadniejszą w treści, a 
ukslarkowanszą co do formy, niż to lapidarne 
określeme dotychczasowej działalności Konte- 
rencyi pokojowej, na którą interesowani patrzą 
niby na widome narzędzie Opatrzności, wymie- 


rzającej ludom Europy nagrodę łub karę, w | 
niiarę ich zasług lub przewinienia. Żaden zaś z | 


tych ludów — nie wyjmując ani Jugosłowiin, 
ani Czechostewaków — nie znalazł się w tak 
osobliwen poteniu przy zmianie wyglądu po- 
tycznego oblicza Kuropy środkowej, jak Po- 
lacy. Wystarczy uprzyvomnić sobie, że było 
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warsyteiu w Poznaniu, 
rek wykłidać na uriwetsytecie wileńskim, 
Hmiekanem  wydziaia matematyczno-przyrodni- 
? Niemcami dnia 28 czerwca W r, za- (7:79 mianowany s: ital profesor botaniki Pi r 
zawarty «4 4: | Wigewski ‘ze Fzkoły glow. gosp. wiejskieg >), 
wiera wiele postanowień, boleśnie nas dotyka- a iokanom wydziala =i tuk pięknych znaš mity 
jących, a zbyt dobrze znanych, aby było PO- igyięsiu prof. Fordyrand Ruszczyc. 
trzeba je tu przyponiinać. Ale ohok nich pe- | Duisksanat wydziału prawnego ofiarowano 
siada on olbrzymią dla nas wartość, gdyź,Tr ^ Dr Stanisktwówi Kutrzebie, który jednak- 
stwierdza istnienie wclnej, suwerennej i zje cno- y 
j ezonej Bolski, uznanej „przozpaństwa STUPW | kauem mianowano prof. Alfonsa Parczewskie- 
jące się koło Franeyi, Anglii, Włoch. Stawów ioo, b. dziekana Uniw. warszawskiego. Da wy- 
 Zjodnoczonych i Japonii, a więc przez caly jklalów dawnego prawa polskiego powcłaao b. 
i éwiat prawie. Jest to postanowienie wrmawiz.e ię L p R l 41 80 pasow y 
: b > o” 3 SIE b, Ea. SKIEGO, KATO: A Nia zynskicę bem "ra 
= "jk t ale mialo ten skutek, że Fo! ke Fiedorowicz, b, docent uniw. petorsburskie- 
gc. 

Co się tyczy rzeczywistości, ta jej l almiki warszawskiej Zawadzki, rodeni z Wilna. 
„ukształtowanie się od nas samych w zuieznej |Uniwersyiwt zostanio Głwarty w peomym skia- 
|mierze zawisło. Potrzebujemy wprawdzie fi- dzie sześciu wydziałów. 
inansowej i żywnościowej pomecy naszych w w przyszłym miesiącu Więc, po blisko 80 Ja- 
wych przyjaciół i protektorów — als nie tylko | tagh EK 2 ZY pierwszym roku niepodle- 

i 4 ., . |głosci zniartwychwawałej Polski powstaną zo- 
my, bo niemal cała Europa musi oglądsć se piuje do życia wszechnica, która przetworzona 
jza tą pomocą z Ameryki. To jeszcze nie po- dzięki zabiegom ks. Adama Czartoryskiego i 
winno nas zbijać z tropu. Inna jednak jest ; Tadeusza Czackiezo w r. 1608 z pojeztuckiej 
(sprawa, czy zdołamy tak się urządzić, aby owa AD głównej na zupełny "A kj 

d e= ai „q. Riala przez ćwierć wieku względem Litwy 

Pe ij vii Apne" done Snnt, EN czo, któremn ró- 
snoj produżcyi. |wasgo Polska wówczas nie miala. Przypomnieć 

W odniesieniu do naszej polityki zagrauiez- należy, Że uezniom Akademii wileńskiej był 
nej traktat pokojowy z Niemcami dotad okre- |Adiun Mickiowiez. Posiądając prolescrów tej 
jmiary co Jan i Andrzgj Śniadeccy, Lelewel, 
'Groddcci:, Jundzit i ię sztaleit uaiwersy- 
|strzężeniami plebiscytu. Ale od nas pojad e GA lak M By - N ZA 
zależy, czy i kiedy zdeła Polska wejśc W pó | hrążenia piśmiennictwa polskiego. 
siadanie tego, co jej traktat pokojowy faxul-| Dziś, gdy w wielkiej chwili dzicjowoj, pe 


cày na Uniw. Jagieliońskim. Wobce teze dzie- 


iglit tylko graniee zachodnio Polski i to z za- 


rąk „czerwonych ”. 
Około d. 20 z. m. odziały jazdy gen. Deniki- 


.ua, przerwawszy front boiszewieki na północ, 
lod Nowochopjorska, dokonały głębokiego (na. 


1150 wiorst) wypadu na teren nieprzyjacielski i 


| zajęły Taunbów. Bolszewicy jednak zdokui śpie-, 


,sznie ściągnąć znaczne siły. załatali przerwa- 


Iny front i, odciąwszy grupę denikinowska, ope-, 
cdaóvit przyjęci tiecheąc opuszezać Ka: |pującą w okolicach Tamhowa, około 23 sierpnia 


fesor Uniw. Jagiell. mianowany profesorem uni- .seami zmuszona była do odwrotu i inicyatywa wonych, cofających sie % poludnia. zetkuęła. się 
zdecydował się przez |w tych miejscach zaczyna już przechodzić do również w okolicach Eli. cwetyradu z oddai- 


„łami armii Denikina i krwawa. walka toczy =q 
Ww okolicach stacyi Znamienka. 

Na północnym odcinku bolszewickiego Diw 
zachodniego przeszły czerwone wojska rów! 
do energicznej ofcnzywy i zadawszy zerc | 
rażek amii gen. Judenieza, zdobywając © +» 
burg. zmusiły je do odwrotu wzdłuż koli le” 
tyckiej, w kierunku Naswy. 

Dnia 26 z. m. po walkach wiecznych r e`- 


Wykłady ekcnamii. objął profesor polite- | 


ponownie zdobyli Tamhów, oddział zaś deniki. , działami cstońskiemi, zdebyli bolszewicy Ponów 
|nowski częściowo wyiiszczona, częściowo wię. | kontynuują Bwą ofenzywę, posunęli się już 
ito do niewoli. jo kilkadziesiąt wiorst na zachód od Pskowa, 
RO G ARE 
A koce ma zajmujące siacie Nenuansth. 

Jaki właściwie był cel tak śmiałego, leez ry- | W dł. "OB Ę S z a a Sër Aaa 
zykownego przedsięwzięcia — zrozumieć tri- ' ten sposuh stwierdzić możemy, že „wielki 
dno 5 "Wa i kontrodans* wojskowy na wszystkich frontavi! 

£ ibolszewienich, z wyjątkien frontů połskicze 

i RSE Totes 4 n_" a epr s) S MF sd 

Na prawym brzegu i 8 E, in Ka (trwa nadal, Walezące przeciwko sobie armie ta 
MYEZY MASA CZELWONY ATN (IOSA RO hy «CGłeją Bię, STO anonim zprzeGiedząŚna MIAS 
wać się poczęła naprzód, dążąc wzdłuż Wołgi’ ; 

w kierunku Carycyna i rouszerzając jednocze- 


„przeciwnika”, Doiychczas jodnak Żadna ze 
, > ; stron nie oiyengęla decydującego zwycięstwa. 

śnie swą akcyę ua puiudnio-zaehód — na Ust-| cy : z da, 

Miedwiedzk. 


Jak długo potrwa jeszcze ten czerwono-bialy 
Trocki, rozbiwszy ostatecznie 


taniec, przewiiłzieć trudna, widuczne jest tyl- 
za pomocą iko, że holszewiey maja joszeze powień zhse7 ry 

czerwanych wojsk Kołczaka i odrzuciwszy ©0 zasób sił, 
daleko za Ural. bez zbytnich juź trudności dą- | Jedynie na froncie polskim szczęście nie 
ży na Omsk i Tobolsk i obecnie zwrócił prze- | sprzyja jakoś bolszewikom. Nic bacząc na wszal 
ważną część swych Bił przeciwko Denikinowi. | kio najkategoryczniejsze rozkazy Levina Ib 
Denikin zaś w tym samym czasie, zająwszy Trockiego, przepisujące czerwonej annii „za 
Chersoń i Nikołajew, zdobył również, przy po- | wszollią cenę* ulrzymać tę lub ową miejsca» 
mocy floty angielskiej Odes:¢. A grupa wojsk | wość, przedsięwzięcia tc kończą się zwykie fla 
bolszewickich, eofająca sią z Odessy, znalazł- skiem; bolszewiecy Żołnierze nie zdolni są wys 
szy się w rozpaczliwej sytuacyi, mając odcięty 'konać rozkazów swego dowództwa i zmuszeni 
wszelki edwrół, usiłuje teraz utorować sobie bywają zwykle do opusz:zenia tych właśnie 
drogę na północ i zaciekle atakuje front Pe- miejscowości, które najusilniej bronione być 

tlury w okolicach Wapniarki, Część wojsk czer- | miały, 


tatywnie przyznaje. I, eboć polityka „faktów 
dokonanych jest bronia nichczp:cezna. to je- 
duak dośwładczyrię uczy, że polityką bierno- 
ści uiv osiąga się wiele w życiu narudów, 
szczególniej tych, co dopiero wstępują ua wi- 
downię. Otóż byłoby rzeczą wskazaną, by 
rząd polski znalazł taki s,p,e.s,0,b 
p.o.s.t.ę.p,o,w,a nia, któryby — formalnie 
imie naruszał z jednej strony postanowień trak- 
tatu pokojowego, lecz z drugiej — od pow jia 
ał gorącym, choć niewynużonym życzeniem 
sprzymierzonych, nie mających ehęci 
uwuywo wzpiecać zarzewia wojny światowej. 
Dowedem tego ich dziwne zachowanie się 
życia państwowego nie tak  jednolici, jak | wobec bolszewickiej Rosyi oraz niechęć do 
Czesi lub Jugosłowianie (Słoweńcy, Chorwaci, | obsadzenia swemi wojskami G. Śląska. 
Serbowie), którzy otrząsnęli się tylko z aj Przypuszezać że 
Austro-Wegier. Następnie nicoliŃ alne, lecz | sprzymierzone uie miałyby nic prze 
daleko idące nasze zas't.ę.ps.t.w,0 w; 
Paryżu musiało zespolonym wysiłkiem zdo- 
bywać dla Polski sympatyc aliantów, którzy |nie w życie p'e'wiy,ch postanowień 
lp. ©zeciiostowaków przyjęli z otwartemi ra- | tra,k,ta.tu wersalskiego, przez cv zbli- 
Brionami, a także neutralizować to fatalne wra- jżyłaby sią chwila całkowitego  uspakojenia 
żenie, jakie wywarł na enientę pierwszy Z kadry środkowej. A in wcześniej i encrgicż- 
odrodzonej Polski. Wreszcie staneliśmy oko w jniej wystąpiłaby Polska na tym punkcie tem 
oko z zimną rzeczywistością, t. j. traktatem | korzystniej ułożyłyby się dła nicj widoki wy- 
pokojowym, nie zaspokajającym wszystkich i kreślenia granie wschodnich. 
_ Baszych uprawnionych żądań i nadziei. Sprawa Górnego Śląska pozornie tylko jest 
Że traktat pokojowy worsulski, pod yk to- |incydentem niemiecko-polskim. W rzeczywisto- 
wany interosowanym, a nie przedysku jści bowiem jest to zatarg o charakterze mię- 
to.w'a'n.y z nimi, będzie posiadał strony uje- | dzynarodowym, bo wykazał słabe strony trak- 
mne. jak każde dzieło ludzkie, na to a lA pokojowego i bezsilność egzekutywy jego 
być przygotowanym. Również i to winn: by- , postanowień ze strony ententy. Pols a p © 
liśmy przowidzieć, że nawet jego korzystne ¡winna więcws prawie G. Ślaśs,ka z.a- 
dla nas Posfanowieniś tylko wtedy przyniosą j.ą.ć ta.kiie stanowisko, aby jej glos 
nam zysk, gdy znajdziemy w sobie dość do- |b y? rozstrz 
broj woli i siły, aby je oblec w Kształty realne, | Stauio"się to jedynie przy pewncm Gslskic- 
rachując się z ABN warunkami. niu tempa w naszej akcyi na kresach wschod- 
j yozip; zwykłą u nas koleją rzeczy, po nich, gdzie zaszliśmy już tak dalcko. Że czas 
wzbierzjącym Optymiżnie, zaczęły zalewać | już ostatni zdceydować się na jasne określenie 


trzeba hanicbnej klęski dwóch mocarstw cen- 
tralnych i jednego, nalezącego do ententy, dia 
Powołania Polski do życia, Przytem zqmłeźliśmy: 
KĘ — nie z winy prawdztwej wiek- 
uzości narodu — w bardzo dwuznacznej 
Bytuacyi woboc ententy, walcząc dobrowolnie 
po stronie jej przeciwników. W dodatku zaś — 
co jest naszą winą — sami wyolbrzymialiśmy 
"naga sadsiają, alozo racjy nadehodzie pierw 


sże, ponad wszelkie sp owanie pumyfitne dla 


rt; RT 1 e 


Jakit” jiy czo fmigis EF 
Przedewszystkiem, pu zrzugeniu trzepk 
inych jarzm niewoli, weszliśmy w nową fazę 


SIĄ 


zatem wolno, państwa 


szy.„a w ten, lub ów sposób wprowadze- 


ygający'm. 


ciw temu, gdyby Polska przyspie- | 


uwolnieniu Liiwy od wrogów przez bchaterskie 
naszo wojska, polskie Wilno oddychać zaczyna 
Bik wolności ku odpodzunej RT. 
wileński À Krakuwa, Lwo- 
wa i E YE a EŃ by ta 
wskrzeszona polską wszechnica, jako ciąg dal- 
szy szkoły Śniadeckich i Lelewelów pzoinienia- 
wała na obszary Litwy i Białorusi jasnym bla- 
skiem na wysokim pozioanie stojącej nauki pol- 
BEIC, T 


.Dionryya peci Palseewikom w Rospi. 


Wyścig, rozpoczęty w końcu sierpnia między 
armią Denikina 1 armią Petlury, zakończył się 
narazie zwycięstwem Potiury. Armia ukraińska 
pierwsza dotarła do startu. Już d.25 z. m. bol- 
szewiey w związku z krytyczną sytuacyą na 
|froacie kijowskim rozpoczęli ostatecznie gwal- 
towią ewakuncyę Kijowa, broniąc się jednak 
|zaweiakie ua dwa fronty: z południo-zachodu 
wojsku Fotlury znajdowaly się już zaledwie 0 
20 wiorst ol nuasia. zajinując stacyę Bojarkę, 
,od wschodu naciera! Denikin, zmusiwszy wów- 
jczas bolszewików do opuszczenia st. Borvspol, 
| polażuiei o 350 w. na poòludnio-wsehéd od Ki- 
jowa. 

W iyin samym czasie otrzymano równieź wic- 
[sei, że w Kijowie powstały przeciwka bolsz wi- 
kom organizacye oficerskie i rozpoczcly z nini 
walki wieczne. 
| Dookoła Kijowa trzymali się holszewiew na 
„tertach zownętrznych jeszcze dni kilka i dopie- 
„ro d. 30 z. m. wojska ukraińskie pod dowódz- 
i twem pułkownika Pietrowa, przełanawsz” silny 
epór bolszewików, po krwawych walkach, opa- 
noway miasto. 
| Wadług wiadomości, otrzymanych ostatnio, 
| wojska gen. Dvuikina wypariy .„petlurowców” 
|2 Kijowa, opanowując to miasto. 

Boiszewicy musieli się cofnąć w kierunku pół. 
nocnym i pólnocno-wschodnim, mając już wón- 
czas jedną. tylko bezpieczną droge odwrotową, 
a mianowicie: na Norosteń. 

Z zachedniego odeinka frontu deuikinowskie- 
go brak wiadomości., możliwe jest jednak, że 
j bolszewiey zdołali powstrzymać nanór armii 


„społeczeństwo fale pesyimizmu, miejsce spokoj- i 
nej rozwagi zajęła nerwowa niecierpliwość, ai 
krytyka zjadliwa wszystkiego i wszystkich | 
stała się surogatem zdrowej oceny naszych sto- 
ssaków względem zagranicy oraz sądu o we- 

$trznej sytuacyi Rzeczypospolitej. 
e loga wątpliwości, że traktat pokojowy, 


w 


LLL UUO 


ochotniczej od wschodu i przedzAli się na Nic- 
n Duie k K R żyn i Czemików, lub, co byłoby dla nich zna- 
dobnia dalej, niż było pierwotnie zamierzonem. Be dog odniejsząj teino da dalej 4 pół 
Wtedy dopiero, gdy uzbrojone ramię Polski | noco-wschód do Bachmacza i w ten sposób za- 
położy miecz na szali, rozstrzygną się losy |bezpieczyli sobie odwrót w kierunku Homłla. 
Górnego Śląska, a równocześnie pisane na pa-|, W każdym razie wycofali się już z Ukrainy 
i jedynie węzeł kolejowy Korosteń jest obecnie 


celów tejże akcyi, rozciągającoj się prawdopo- 


erze stanowienia traktatu wersalskiego |. A 3 4 dE 
w gaj gy !e50 |jeszeze w ich posiadaniu, Korzystajac jednak 
4 się faktami dokonanymi. ECJ nadmiernego rozciągnięcia się frontu Deni- 


kina, który forsownym marszom posuwał się 
na Kijów, zaatakowali bolszewicy armię ocha- 


Uniwersytet wW ileń ski. | mianowany został proftzor zoolo- | tniczą w centrum jej frontu i na prawem skrzy- 


(Rorespondencyz „Głosu Narodu“). 


wi Warszawa, 4 września. 
ʻi fastzeszenie uniwersytetu wileńskiego stało 
„ę faktem, który budzi radosny oddźwięk na 

Szystkich ziemiach polskich. Dekrctem z dnia 


t 
l 


„ b m. podpisanym przez Naczelnika państwa rem mianowany 
zostało grono profesorskie. Zapisy Śiemacki. Dziekanem 


owang 
CO będą otwarte od 15 b. m, Uroczy- 
„cb wskrzeszenia uniwersytetu, zamkniętego 


rząd rcsyjski od r. 1832, odbędzie się dn | 
11 Pażdziernika b. r. z A 


werzytetu Jagiellońskiego Dr Michał Sic- į dle i worżnęli się klinem w rejonie rzeki Oskoł, 


osb który też obejmuje całą organizacyę uni- | zajmując st. Wałujki, a następnie ważny węzeł 
a iRrZ Nie ulega wątpliwości, że tak wybi- |kolejowy Kupiańsk (poludn. wsch. od Charko- 


a naukowa, jaka jest profesor Siedlucki, 
p chlubną tradycyę Śniadeckich w da- |dla Charkowa. Y af 
dasi E wileńskiej i w pełni sprosta za-| Zrezygnowawszy z Kijowa izachodniej Ukra- 
aniu ou pożytkowi nauki polskiej. Prorekto- iiny, bolszewicy postanowili wyzyskać sytuacyę 
został profesor chirurgii Jóżat li widząc, iż armia ochotnicza, zajmująca front 
wydziału teologicznego |z góra 1000 wiorst, zaczyna powoli ustępować 
3 i ltowicz, na Litwie cioszą- |pod naporem przeważających sił bolszewickich, 
aż wie a poważaniem, znany z działalno- | rozpoczęli energiczne ataki na całej przestrzani 
sel W Akademii duchownej w Petersburgu. Ka. |od Kurska aż po Wołgę. 
Dr Kazimierz Zimmermann, dotychczasowy pio-| Wskutek tych ataków armia ochotnieza miej- 


wa) i wytworzyli w ten sposób groźna sytuacyę 


będzie ks. Dr Żongołt 


ogłasza wywiad z prezydentem Rady €Narodo- 
woj p. Piątkawskim, ktory wczoraj w no- 
cy wrócł z Paryża. Udzielił on następują 
cych informacyi u ostatnich dni w Paryżu: Wo- 
góle podnieść należy, że pozycya Polski w Pa- 
ryżu przedstawia się dzisiaj eałkiom inaczej, niż 
do niedawna jeszcze. Konferencya pokojowa li- 
czy się obecnie z Polską jako z najpoważniej- 
szym czynułkiem politycznym na Wschodzie. 
Przyczynił się do tego rozwój stosunków we- 
wnętrznych w Polsce, a przedowszystkiem siła 
militarna, jaką teraz Polska reprezentuje. To 
stanowisko konterencyi pokojowej znajduje wy 
raz w ostatnich rozsirzygnięciach, dotyczących 
najżywotniejszych naszych interesów. Deecyzye 
te można uważać za pewne, gdyż w Paryżu nie 
istnieje obecnie tendencya przewiekania spra- 
wy. Z chwilą załatwienia spraw, łączących się 
z trakiatem z Ansuryn, chce konferensya, usta- 
lié definitywnie kwesivę tych granie Polski, 
które już dzisiaj dojrzały de rozwiązawia. Spra- 
wa Galicyi Wschodniej jest dla nas w zasadzie 
pomyślnic załatwiona. Pułska otrzyma mandat 
do uregulowania stosusków w kraju i Sprawo- 
wania w nim rządów. Paląca kwestya Górnego 
Ślaska znalazła wreszcie zrozumienie u konfe- 
rancyi pokojowej. Krwawe powstanie ludności 
polskiej zrobiło ogromne wrażenie w Paryżu. 
Poważni przedstawiciele koalicyi, którzy zbli- 
ska przypatrywali się ruchowi zbrojnemu i sto- 
sunkom na G. Śląsku, ożwiądczają, że plebiscyt 
w tym kraju byłby nonsensem, gdyż Górny 
Śląsk w formie krwawego plebiscytu najwymo- 
wniej oświadczył się za Polską. Te spawozda- 
pia przedstawicieli koalicyjnych niewątpliwie 
przyśpieszą sprawę rozstrzygnięcia i ewentual- 
nie okupacyi Śląska przez wojska koalieyi. W 
sprawie Śląska Cieszyńskiego rozstrzygnięcie 
jest już właściwie faktem dokonanym, a o szcza 
gólach doniosły wezoraj dzienniki polskie. 
Wszakże dodać wypada, iż Dmowski imieniem 
Polski ie zobowiązał się do żadnych ustępstw 
gospodarczych na rzecz Czechów. Co do wę- 
gla oświadezył, że tak, jak każdy inny naród, 


Warszawa. P. A. T. „Iskra“ sosnowiecka 
ogłasza tajne dokumenty pruskich władz woj- 
skowych w sprawic Górnego Śląska, znajdują- 
ce się w posiadaniu komisaryatu górnośląskie- 
go. Pierwszy dokument opiewa: 

Wrocław, 12 kwietnia 1919. Generalna ko- 
menda VI-go korpusu armii w Wrocławiu, od- 
dział E, 489/19. Sprawozdanie o pożołeniu na 
Górnym Slasku, oraz o środkach przodsięwzię- 
tych, celem skutecznego przeciwdziałania owen- 
tualnemu ruchowi polskiemu. Sprawozdanie 
rozpoczyna się przedstawieniem sytuacyi na 
Górnym Śląsku, którą gencralna komenda u- 
ważała już w owym czasie za krytyczną. 
Wobec tego zostaną zastosowane następujące 
środki zaradcze: „117-1a dywizya piechoty by- 
ła zniewolona gim m ra 

uzbroić potajemnie 
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W przededniu ważnych decvzyi 


Cieszyn. (Telefonem). „Dziennik Cieszyński” |i Czesi będą mogli go nubywać. Sprawy Ja- 


błonkowa nie należy uważać za bezwardhkowe 
przesądzoną. Dla zatrzymania Jabłonkowa de- 
legacya byłaby skłonna do ustępstw gospodar- 
czych a nawet do wybudowania Czechom ko- 
hai z Fryvdku na Ślowaczyzuę z pominięciem te- 
rytorywn polskiego. Jest też nadzieja, że Cze- 
si pójdą w tej kwesiyi drogą porozumienia i 
za bezwartościowe dla uich gminy górskie przyj 
mą raczej od Polski korzyści gospodarcze oraz 
wybudowanie przez nas kolei na ich teryto- 
ryum, 


Sprawa cieszyńska a kealicya. 


Kraków. P. A. T. Radio z Lyonu. Najwyż- 
sza Rada międzysojusznicza zabrału się w pa- 
tek rano pod preewadnistwos p. Clemenceau 
i wysłuchała expose p, Fadrrewskieęaaci 
p. Dmowskiegu, którzy wyłuszezyli stans- 
wieko polskie w kwestyi przynależności pol- 
skiej obszaru Cieszyńskiego. Odpowiedział p. 
Bonesz, czeski minister spraw zagrami znych. 
Najwyzsza Rada nic powzięła w tej sprawie 
jeszcze żadnej decyzyi. 


AGiITACYA POGRUMOWA CZESKA. 

Cieszyn. (Telefouem). W Zagłębiu węglowem 
karwińsko-ostruwskiem  ruzrzucona 
ionegdaj w języku czeskim następujące afisze 
pogromowe: „(Obywateje! Jestaśmy sprzedani. 
Urzędy są przekupione, trzymają z żydami, Po- 
zwalają tutaj pozustać nadal żydom pulskim, 
którzy wyżoruli nas przez pięć lat. Zebrania 
protestujące nie odnoszą skutku. Żydzi się z 
nich Śmieją. Musimy ich wypędzić sam, Przy- 
gotujmy się wszyscy nu 6 września! Do (uga 
dnia niech się tutaj nie poważy pozostać sad 
jeden żyd! Który zaś pozostanie, albo ukryje 
się, tego wyrzucimy Biąd siekierami. Nie lękaj- 


cie się, nikt przeciwko wam nie wystąpi, bo 
mu nie pozwolono. Nie będziemy kradli ani mall 


pili, łupmy tylko złodziei. aby nas nie o 
Nie chodźcie już odtąd na żadne wiece, nie 
wierzcie urzędom, 8 porząslek zróbcie sami", 


— 


Wiene gpiówókowali powstanie na E. Męska. 


urzędników państwowych. qronieważ obawiać 

się trzeba zamachów na wszystkie nasze wła- 

dze. Obsadzono wszystkie ważniejsze budynkł 

kulomiotami i żołnierzami przebranymi po cy- 

wilnemu. Ze względu na rozpaczliwe stosunki 
wśród żołnierzy, u których szerzy się bolszewi- 

eka agitacya w zastraszający sposób, zwłaszcza 

wśród starszych roczników, będzie rzeczą nic- 

możliwą przeciwdziałać póżmiej jakimkolwiek 

knowaniom, ponieważ mamy do dyspozycyi za 

mało ludzi z młodszych roczników, a prócz te- 

go zaufane formacye stale trzymać musimy w 

pogotowiu dla Berlina i Wrocławia. Z tej przy- 

czyna prasa, władze państwowe, a w ostatnim 

czasie także duchowieństwo dokładają wszcl-- 
kich starań 

aby Polaków sprowokować 
do natychmiastowego wystąpienia, które dzib 


jeszcze łatwo potrafilibyśmy pokonać, póżniej 
zaś byłoby to rzeczą niemożliwą, a cons;mniej 
połączone z wielkiemi ofiarami. Napzężenie, ji- 
kie dziś panuje na Górnym Śląsku, stało sig; 
już niemożliwem do zniesienia. Zaradzić mu Me À ; ; p. e" 
trzeba w najkrótszym czasie, a doxcnać tego |ltotm organizacyjnych, któreby jej dy iły 
można tyłko sposobami wyżej wskazanemi, | | Otnalazienie strawnej równowagi i ułożenie ży- 

Z generalnej - Yl go kogpusu artll feia tak, by dało ono wszystkim możliwie naj- 
(Briese) dg PMS e „ab A Roa: wyższą suinę zadowolenia. 
ND pnerainego R zólwej. a: Z chaosu różnych baseł pauan ow gva 

Berlin, 14 czerwca 1919, pruskie ministerstwo glównie wybijają się swą jpdoidnainofcią, 
wojny. OSP. II. 4980/1 a. „|ostro i wyraźnie zarysowanymi konturami oraz 

Do generalnej komendy VI-go korpusu au pewnością, z jaką głoszą, iż zbawią Świat. Pro- 
a al j Hezby aresztowanych Połaków gramy te nig ki po jednej linii owszem, 
nie wydobyto żadnych szczegółów co do | ka małą AE stycznych, są Jak wprost 
nów lub kontaktu między górnośląskimi a w:r- przeciwne, nie co do celu wprawdzie, lecz co 
szawskimi Polakami. Przyczyny tego srukać | do metod. Programami tymi to socyalizm 
należy zapewne kge a w. wm i chrześcijańska demokracya. Wszystkie inne 
x ke 5 onn ze. hasła, inne programy p PA eż A de 
ba wydobyć z tych więźniów Na rozwiązanie kwesty! 

takie zeznania, jakich potrzebujemy 
dla zdemaskowania machinacyf na Górnym 
Śląsku. Z tego powodu wydajemy rozkaz za- 
prowadzić systematycznie 
złe traktowanie więźniów. 

Wybór środków wskazanych pozostawia się 
generalnej komendzie. Z rozkazu: major von 
der Ahe, szef wydziału. 


Misya ksalicyi na Górzym Śląsku. 


Katowice, P. A. T. „Kattowitzer Ztg.“ dono- 
si; W środę przybył tu gen. Dupont na czele 
misyi wojskowej ententy. Po południu udał się 
gen. Dupont z członkami misyi do Gliwic, gdzie 
x był konferencyą z przedstawicielami rządu nie 
mmeckiego. We czwartek bawił gen. Dupont w 
Sosnowcu. Tegoż dnia wieczorem przybyło ło 
Sosnowca dwóch wyższych oficerów japońskich 
paletrcych do misyi gen, Duponta. Dziś przed- 
nołudni"m oczckiwani są w Katowicach przed- 
gławiciele rządu warszawskiego. 


POŁOŻENIE NA G, ŚLĄSKU, 


Wrocław. P. A. T. Dowództwo VI korpusu 
pgłasza: Na Śląsku panuje spokój 


Szr awa 6. Śląska na Radzie Gzterech. 


Katowice. P. A. T. Pisma niemieckie dono- 
Bza z Bazylei: W najbliższym tygodniu nałwyż- 
əxa Rada ententy będzie się zajmowała sprawą 
Górnego Śląska. Przewodniczący komisyi en- ; 
jcuty na Górnym Ślasku został wezwany do 
Paryża eelem złożenia raportu. 


a ai Aomotregi drasiai. 


Rozjoczęla się przebudowa świata. Ludzkość | 


„uka jakichś norm, jakichś zasad, jakichś | 


dwu zasadniczych. 
społecznej, tej osi, około której dziś wszystko 
w świecie się obraca, można się patrzeć li 
tylko z punktu widzenia socyalistycznego lub 
chrześcijańskiego — trzecego doląd nie wy- 
myślono i zdaje się nie wymyślą. 

Między tymi dworaa programami toczy się 
głównie walka o to, który z nich zawiadnie 
duszami ludzkiemi i światem. Po chwilowem 
przechyleniu się szali na stronę socyalizmu na- 
stąpiło gwałtowne odchylenie w strone chrze- 
ścijańskiej ideologii. Co za przyczyna tego sko- 
ku? Oto, jak długo myśl socyalistyczna obra- 
cała się w sferze teoryi, tak długo mogła łu- 
dzić, iż ma w sobie siłę twórczą, z chwilą 
jednak, kiedy przyszło ją realizować, okazało 
się, iż teorya ta nieprzydatną jest dła życia, 
co więecj zgubną. Wszysey więc, trzeźwo my- 
ślący, odsunęli się od niej, bo zrozumieli jej 
nieproduktywność i destrakcyjną jedynie siłę. 
Najkonsekwentniejszy wyraz socyalizmu, bel- 
szewizm, otworzył ludziom oczy. I oto jesteśmy 
gwiaądkami zjawiska, na pozór dziwnego: Wę- 
gry przez cztery miesiąca bolszewiekie, staly 
się nagłe chrzeńcijabskiemi. 

Ten przełom duchowy, ten zwrot ku mej 
metodzie reformowania świata przejawia się 
dziś wszędzie. żywioły, umiejące patrzeć ja- 


zrozumiały, że tylko na podkładzie etyki Chry- 
stusowoj można wytworzyć nowe formy współ 


O Z ZOE O EEE 
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sno i mające odpowiedni zasób dobrej wolii 


„GLUS NARODUS z dnia 3 wrzesnia INY roku. 


wyjeżdża w sprawie Orawy i Spiszu z Krako- 
wa prof. Wł. Semkowiez i ks. Machay. 

Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO komuni- 
kują: Dzisiaj w niedzielę 7 b. m. o godz. 3 i pół 
po południu Zapolskiej „Ich czworo”. Wieczo- 
rem T. Rittnera „W małym domkn*. Jutro, 
z racyi święta, dwa przedstawienia: popołudniu 
„Rzeczywistość” B. Gorczyńskiego, wieczorem 
„Śluby panieńskie“. We wtorek 9 b. m. Wł. 
Jastrzębca- Zaleskiego „Lancet”. 

W przygotowaniu oryginalna nowość Tadcu- 
sza Rittnera 4-aktowa komedya p. t. „Ogród 
młodości”. Premiera w sobotę 13 b. m. 

Z TEATRU POWSZECHNEGO komunikują: 
Dziś i jutro po dwa przedstawienia. Dziś po 
południa sztuka ludowa „Czartowska lawa", 
wieczór „OChrześniak wojenny”; jutro po poł. 
„Ciotka Karola“, wieczór „Śluby panieńskie". 
We wtorek po raz trzeci pełna humoru kome- 
dya Przybylskiego „„Wicek i Wacek”. 

FRZYJĘCIE DELEGACYI ŚLĄSKA CIE- 
SZYŃSKIEGO. W piątek w sali restauraeyi 
Pollera odbyło się przyjęcie delegacyi Śląska 
Cieszyńskiego. Gości powitał prezes Tow. kra- 
joznawczego i V Koła T. 8. L. Dr Stolarze- 
wicz, następnie przemawiał Dr Skulski, Dr Wei- 
ner przemawiał imieniem nauczycielstwa. Czto- 
nek Rady Naradowej Cieszyńskiej, p. Fiela, 
pedzigkował za serdeczne przyjęcie i w imieniu 
Ślązaków zapewnił, ża Cieszyńskie stoi i stać 
zawsze będzie przy Polsce. Wżród ożywionego 
i podniosłero nastroju przepędzono czas do 
godziny 11 w nocy, a następnie goście, odpro- 
wadzeni przez Dr Stolarzewicza i Skulskiego, 
oraz liczną publiczność na dworzec kolejowy, 
wsiedli do specyalnie dla nich przez komitet 
zamówionych wozów, aby udać się w dalszą 
droge do Warszawy. 

ZBIÓRKA NA „RODZINĘ SIEROCĄY. Przy- 
pominamy, że w dniach 7 i 8 b. m. odbędzie 
się zbiórka nliezna przy 48 stolikach, na rzecz 
opieki nad sierotami, będącemi na utrzymaniu 
„Rodziny Sierocej*. Waątpić nie można, że pu- 
bliczność krakowska chetnie składać będzie 
datki na ten cel humanitarny. 

O STRAŻ OBYWATELSKĄ. Na onegdaj- 
szom posiedzeniu Komitetu zwalczania lichwy, 
odbytem przy współmdziale Straży obywateł- 
skiej, wyłoniła się kwestya dalszego istnienia 
Siraży obywatelskiej, tego czynnika obywateł- 
skiego, pełniącego z powodzeniem uciążliwą 
służbę bezpieczeństwa w Krakowie, oraz funk- 
cye organu wykonawczego Komitetu zwalcza- 
nia lichwy. Podnoszono, że Straż obyw. jest 
niewygodną dla tych wszystkich, którzy oba- 
wiają się sanacyi dotychczasowych niezdro- 
wych stosunków w mieście. Podnoszono też, 
że zarząd miasta niechętny jest Straży; po- 
dobno bez wiedzy nacz. komendy organa miej- 
| skie odbierają Straży obyw. karabiny. Wyra- 


Rowe gwałty niemieckie. 


Driędzicz. P. A. T. Represye Niemeów w sio- 
ganku Qo ludności polskiej na Górnym Śląska 
trwają w dalszym ciągu, Z Raciborza zostal 
wywiszieni w głąb Niemiec wszyscy więźniowie 
polktyrzii. Trwają nadal liczne aresztowania. 
Aby ostatecznie zierroryzować ludność polską 
| esłabść w powstańcach dueha, Niemcy głoszą, 


iż zaczną aresztować rodziny powstańców, któ- | wych poczynżń. Chodzi obecnie o to, by te 


rzy abiegłi do Polski. We wsi Mursyi (Emanael- 
segen) powiatu Pszezyńskiege, oddział Grenz- 
pchutzu skatował w niełudzki spos5b Keło- 
dzieja, ojca 11 dzieci. Kiedy zaś ten utracił 
przytomność, dano do niego 4 strzały, kładąc 
go trupem na miejscu, W tych samych Mur- 
syach Bialik, członek P. O. W., ojciec 4 dzie- 
ei, został aresztowany i rozstrzejany. Areszto- 
wano w tej wsi 17-letniego chłopca, którego 
przywiazano do konia, oprowadzano, a nastę- 
pnie roastrzeiane. Jednocześnie Niemcy szyku- 
j} się do plebiscytu. Dia 3 września nadszedł 
ko komendy w Raciborzu telegram, aby wszy- 
y żołnierze z wojsk rozlokowanych w Nim- 
czech, niezwłorzne wrociłi do swoich 32272- 
pów, gdyż wkróice prawdupodobnie mikogo 2 
Gornego Śląska nie będzie się wypusaczać. 


za re 


życia. Powstają przeto wszędzie nowe lub od- żono jednakże zupatrywanie, że usmięcio Stra- 
radzające się potężnie, istnicjące już dawniej | ŻY obywatelskiej nie nastąpi, gdyż jest to czyn- 

i z 2.) ry idzie |nfk, do którego ogół ludności ma pełne zanła- 
nawie "ŻĘ" gr kio nie i bez którego w obecnych stosunkach o- 
po całej Europie, nie omija i Polski. I u nas, | eiss „ję nie można. Na posiedzeniu zapadła 
w kilku naraz środowiskach począł ruch ten |też uchwała, że w razie rozwiazania Straży 
przejawiać się z siłą wzmożoną. Poanań, War- p walki z lichwą, pozbawiony organu 


Krakó h ileo. to źródła no- |*ykonawczego, musiałby się także rozwiązać, 
E a w A P eo przyniesłoby ludnośct ogromna szkodę. 


r e P = © WYPŁATĘ EMERYTUR KOLEJOWYCH 
prądy, równolegle wprawdzie, ale niezależnie |7, sfer emerytów kolejowych komunikują nam: 
od siebie biegnące, ująć w jedno łożysko, dać |Qd 1 sierpnia b. r., to jest od dnia, w którym 
im jedną myśl i jeden rozmach. przekazano wypłacanie nam pensyi warszaw- 

jerwszą : tacy gie w |Skiel Kasie pocztowej, nie możemy tej pensy! 
t An ini wx "a viw gz kaw się doczekać. Za miesiąc ubiegły pi h 
ye m e3 nam dopiero dnia 25. W tym miesiacu do 
„Chrześcijańsko-Narodowego Strennieiwa Ro- |sgboty 6 nadoszła zaledwie 25 przekazów, cho- 
botniczego* i „Stronnietwa Chrześcijańskiej De- j 


ciaż na nensye czeka w samym Krakowie prze- 
mokracyi* b. Królestwa Polskiego. Na żjeź- |szło 2000 emerytów. Woher tego stanu rzeczy 
dzie tym omówi się podstawy ideowe obu u-' 


jstrony warsz. Kasv poczt., cwenlualnie prze- 
grupowań i plan ujednostajnienia pracy na ca- ża wypłat emorytur krakowskiej dyrekevi 
łym obszarze ziem polskich, a po wykazaniu | kolejowej, która je wypłacała rezularnie do 
identyczności zamierzeń i potrzebie zcałkowa- jdnia 1 sierpnia. . 
uia roboty przyjdzie prawdopodobnie do fuzyi ZE ZJEDNOCZENIA ZIEMIAN. Drugie 


: ; ; j - , rzędu posiedzenie wydziałm Zjednoczenia zic- 
r e il botnicze stronnictwo |* 1S w c k : 
AWB a GR y mian, po zlanin się tegoż % zrzeszeniom Kół zio- 


cmeryci domagają się uregulowania wypiat ze | 


chrześcijańsko-narodowe, które będzie ośrod- 


RTW TW PC s ; i 
POOTO EET | kiem dla całego politycznego ruchu robotnicze- 


go w duehu chrześcijańskim na ziemiach pol- 
skich i pobudką dła sfer mieszczańskich i lu- 
dowych do zorganizowania w tym duchu in- 
nych klas społeczeństwa, 60 w sumie da wielką 
chrześcijańsko-demokratyczną organizacyg po- 
lityezną, obejmującą wszystkie ziemie i wszyst- 
kie warstwy społeczeństwa polskiego. 

Dziennik nasz, jako pismo bezpartyjne, nie 
stojące na usługach żadnego stronnictwa, z Ży- 
wem zadowoleniem śledzi i popiera wszelką 
pracę, zmierzającą do komsolidacyi żywiołów 
chrześcijańsko-narodowych, a szczególnie wśród 
najszerszych warstw ludności, w rękach któ- 
rych w znacznej mierze spoczywają obecnie 
łosy narodu i państwa. Dlatego też zjazd 
Chrześcijańsko-Narodowego Stronnictwa Robo- 
tniczego wspólnie z Crześcijańską Demokracyą 
witamy ze szczerą sympatyą i życzymy obra- 
dom jego najpomyślniejszego wyniku. 


= KRONIKA. 


Z miasta. 

NAJBLIŻSZY NUMER „GŁOSU NARODU”, 
z powodu przypadającego w poniedziałek świe- 
ta Narodzenia Najśw. Maryi Panny, wyjdzie 
we wtorek rano 0 zwykłej porze. 

MUZYKA KOŚCIELNA, Dziś w czacie sumy 
o godz. 11 w kościele akad. św. Anuy wykona 
chór mieszany z tow. dwojga skrzypiec, basu 
i organu, mszę W. A. Mozarta, pod kierunkiem 
K. Garbusióekiego. 

ZMIANA NAZWISKA. Gen. delegat zezwolił | 
Dr med. Tadeuszowi Konowi za zmianę rodo- 
wego nazwiska „Kon*” na „Karneckt”, 

SPRAWA ORAWY I SPISZU. Do Paryża! 


Na Siewną. 


Poprzez polską ziemię, 
przez tę ziemię czarną, 
idąc Matka Boża, 
rzuca pszenne ziarno. 


A kądy siew rzuch 
Swoją świętą dłonią, 
t'm sią w przyszłe laża 
sierpy : rozedzwomią. 


Rozadzwonią sierpy 
niby arłu śpiewna, 
któredy dziś przejdzie 
Matka Boża Siewna. 


A gdzie na lan padnie 
Jej błękitne oko, 

tem wsród zbóż wysirzelą 
dłuwaty wysoko. 


A gdzie święta stopa 
o cierń się zakrwawi, 
iam się z przyszłą wios, 
mah czerwony zjawi, 


Idzie poprzez ziemię, 

naszą ziemię czarną, 
è Mutka Boża Siewna 
i i rozrzuca ziarno. 


3 miechaj rozbłyśnie 
szczęściem ludaka doła. 


Rs. Franciszek Błośnichi 


miańskich, odbyło się w Krakowie 2 i 8 b. m. 
pod przewodnictwem prezesa Adama Stadni- 
ckiego. Przedmictem dwudniowych obrad byly: 
sprawa utworzenia i obesłania naczelnej Rady 
ziemiańskiej w Warszawie, organizacyi i rozpo- 
częcia kursów rolniczych, reorzan zacyi Zwią- 
zku ziemian we Lwowie, ewen'ualnię utworze- 
nie instytucyi bankowej ziemiańskiej dla całej 
Małopolski, sprawa kontyngentu i cen zboża 
i t d. Wysłuchano ponadto sprawozdania ze 
zjazdu leśników i zrzeszenia właścicieli lasów, 
oraz sprawozdania z przebiegu ankiety komite- 
tu een przy gł. urzędzie likwidacyjnym w War- 
szawie 28, 29. 30, 31 sierpnia i 1 września 
edbytej, w której brał udział delerat Zjedno- 
czenia z głosem stanowczym. W końcu uchwalił 
wydział jednogłośnie, godząc Się na zasady 
programu  konfederacyi polskiej, przystąpić 
imieniem Zjedndczenia do tej konfederacyi. 

STRAJK KRAWCÓW. Strajk robotników 
krawieckich trwa w dalszym cica. We czwar- 
tek odbyło się zgromadzenie majstrów krawie- 
ckich w tej sprawie, lecz nie powzięto żadnej 
decyzyi. 

ŻYDOWSKA AROGANCYA. Donoszą nam, 
że w wozach restauracyjnych wydają znaczki 
na obiady drukowane po rosyjsku. Gdy infor- 
mator nasz od kelnera, żyda, zażądał wyja- 
Śnienia i wyraził swe oburzenie z powodu ro- 
syjskich kartek, żyd odparł z arogancyą, że na 
to niema rady i takie kartki wydawać będą do- 


Ipóty, dopóki zapas się nie wyczerpie. Ton aro- 


gancki nie opuścił go nawet na oświadczenie, 
że sprawę poruszy w dziennikach. Kelner od- 
powiedział, że „gazety już o tem pisały”, ale 
oni sobie z tego nie nie robią. Możeby inspek- 
tor kolejowy wglądnął w tę stosunki? Dlacze- 
go znaczki ebiadowe w polskich pociągach 
mają być rosyjskie — i dlaczego restauratora- 
mi i kelnerami w tychże pociągach koniecznie 
muszą być aroganccy żydzi?! 

SPRZEDAŻ CUKRU ŻÓŁTEGO. Magistrat za- 
wiadamia, że sprzedaż cukru. żółtego w sklepach 
rejonowych za bieżący okres kończy się we wto- 


rek 9 b. m., osoby zatem, które za ten czas dotad 

cukru nie pobrały, winny zgłosić się do powyż- 

szego terminu. Równocześnie wzywa sio sklepy 

rejonowe i konsumv, aby zrealizowane kuvony 

A. za 4 Pawi złożyły we właści- 
urach okręg. zwart j 

Sprzedaz RA o czwartku 11 b. m. 
się z końcem przyszłego trzodnia, 

SPRZEDAŻ ZIEMNIAKÓW. Magistrat zawiada- 
mia nas, że od 9 b. m. zniżył cenę ziemniaków. 
sprzedawanych w kramach miejskich, do 90 hal 
z8 1 kg. Wagonowo sprzedaje mapistrat ziemniaki 
po 75 hal. przy odbiorze od 50 kg. i wyżej po 50 i 

„CHLEB NA TYDZIEŃ NASTĘPNY wydadzą 
OE ae z powodu 2 dni świątecznych, 
w o 0 ed "RU, ke 1 kg. na osobę, w cenie 
P ROZDZIAŁ ZAPOMÓG. Kwota ćwierć miliona 
coron, oddana do dyspozvci prezydenta miasta 
rozdzielona będzie w sposób następujący: 1) Zeta. 
szać się mają osobiście osoby z asypmatami bylego 
Urzędu gospodarczego, oraz z legitymucyą chle 
ową, jako uuwodem tożsamości: 2) zpłaszać się 
mają tylko osoby najuboższe, Osoby o stałych po- 
porach (urzednicy, nauczyciele, woźni i t. P.) są 
My sda ore 8) Wynłacać sio bedzie w biurze do- 
»*oczynnem (ul. Poselska |. 10) od wtorku, c9- 
aż od godz. 4—7, w porządku alfabetycznym, 
„ZI ACZNA KRADZIEŻ, Z niezamkniętego mia. 
kania Maryi „Mentzei przy ul. św. Sobastyana, 
skradziono tieliznąę, garderobę i biżutoryę. warto- 
ści 70.600 kor. Inspektorowi policyi Schimshcime- 
rowi udało się wykryć sprawczynie w osobach po- 
sługaczki Stefanii Świątkowej i stróżki z wicy 
ar RA Em Jedynak. Prawie wszystkie rze- 
zy odebrano; Światkor i Je i 
A iątkowską i Jedynakową przy- 

WŁAMANIE DO TOW. ROLN. W WADOWI. 
CACH., Nieznani sprawcy włamali się do Tow 
rolniczego w Wadowicach, rozbili kasę ogniotrwa- 
łą i zrabowali 39.550 kor., orsz papiery wartościo- 
we Akce, Banku związkowego. Za złodziejami za- 
rządzono pościg. 

OKRADANIE SŁUŻBODA WCÓW. 
no służącą Maryę Cudzik za krsdzież, na szkodą 
alużboiławcy, biolizny wartości 1500 kor., oraz Mz» 
ryę Xusial sa kradzłoż bielizny 1 pościeli 
wartości 1400 koron. i 

KRADZIEŻ PASÓW TRANSMISYJNYCH. W 
nocy z piątku ns sobotą nieznani sprawcy wła- 
ke M. i AĘEKLI R transmisyjnych Wurma 

rzy u rowoder I skradli nov asy i 
ry, wartości 100.008 kor. A nią 

KIESZONKOWCY. Stanisław Zieliński I Jan 
Nawrot skradli podczas jazdy tramwajem AĦre 
dowi Pacale portfel z kwotą 3000 kor, dokumenta- 
mi i planami kolei w pow. żywieckim. Portiel na- 
tychmiast podali wspólnikowi, któr zbiagł. Wkrót- 
ce po dokonanej kradzieży, ndoy Fr de 
Gyrekcyi połicył portfel s dokumentami i plana- 
mi, lecz bez pieniędzy, Zielińskiego i 
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Z Polsk! I ze Śwłata. 


SPRAWA POWROTU JEŃCÓW POLSKICH 
ze wschodniej Rosyi, tak doniosła dia ieh ro- 
dzin. a ledwie ruszona dotąd z miejsca, zaczy- 
ną w ostatnich czasach powodować społeczeń- 
stwo do domagania się uryeczywistnienia tego 
powrotu. W Krakowie zawiązał, a we Lwowie 
zawiązuje się Obywatelski Komitet, celem ró- 
wnorzędnego działania z rsądem. Zebrane in- 
formacye wykazują, ża w danych warunkach 
aktualusm byłoby na razie sprowadzenie jeń- 
ców ze wschodniej Syberyf, z nadmorskich o- 
kolic, gdyż tylko droga morska stoi dziś otwe- 
rem. 

Rząd wysyła w końcu września b. r. de 
Władywostoku misye u 6-<iu osób, która ma 
zwiedzić miejscowości Syberyi, w których jeń- 
cy w liczniejszych grupach przebywają, zawie- 
zie fm korespondencyę od krewnych i fundusze 
rządowe (nie od krewnych) na zapomogi i zao- 
patrzenia ich w odzież i środki żywności, a 
wreszcie podniesie na duchu, już tem samem, 
że dowiedzą się o staraniach o ich powrót. 

Komitety ohywatelskie, które w każdem mie- 
ście prowincyonalnem zawiazać się powinny. 
(malać muszą, tymczasem zbierając za posre- 
drietwem krewnych w kraju daty: co do imie- 
nia i nazwiska, rangi, zawodu, stosunków ro- 
dzinnych jeńea i przypuszczalnej daty dostania 
się do niewoli, oraz jego miejsca obecnego po- 
bytu. wreszcie, czy rodzina byłaby w możności 
ua własny koszt (kilkudziesięciu tysiący koron) 
jeńca do kraju sprowadzić, jako pojedynczego 
podróżnego. Daty te należy przesłać głównym 
komitetom w Krakowie, względnie we Lwowie. 

Na czele krakowskiego komitetu stanął prot. 
|Uniw. krakowskiego, Dr Krzymnuski, a komitet 
| krakowski urzęduje tymczasowo przy placu 
(WW. Świętych 1. 1. Korespondencyę, do joh- 
ców przez komisyę rządową, zebrać się mającą, 
przesyłać należy wprost do Państwowego Urzę- 
du dla spraw powrotu jeńców w Warsszawie, 
nl. Królewska 23. Pieniędzy przez misyę prze- 
syłać nie można, lecz przekazywać je trzeba 
jeńcom, w pobliżu Władywostoku przebywają- 
cym, przez bank jakiś w Paryżu lub w Lon- 

dynie na bank we Władywostoku, najlepiej 
iw dolarach. 

NOWY DRAMAT. Zofia Wójcicka (Chyłew- 
ska), znana autorka granych u nas z powodze- 
jniem dramatów:  „Dylentanci*, „Psycho“, 
„W latarni”, jak również szeregu innych ntwo- 
rów, między którymi poemat dramatyczny 
„Las* uważany jost za najcenniejszy, napisała 
świeżo, po powrocie z zagraniey, dramał na 
tle wypadków z r. 1915 w Galicyi, p. t. „Jeszcze 
wczoraj”, który wystawia Lwów ii września 
b. r. Przypuszczać należy, że dramat ten uka- 
že się także na scenie krakowskiej, na której 
wyehewanica naszego grodu nicrwsze, jake H- 
teratka, stawiała kroki na :cj scemie, której 
tyle lat rzetelnej pracy poświęcili jaj nieza- 
pomniani é. p. rodzice. 

PODWYŻSZENIE PODATKU OD WIDOWISK 
W WARSZAWIE. Budżet m. Warszawy na rok 
1919/20, wskutek olbrzymiego obciążenia dłu- 
gami w okresie rabunkowyrch rządów okup% 
cyjnych, wzrastających stale kosztów gospo- 
darki municypalnej, oraz zmniejszonej jedno- 
cześnie zdołności płatniczej mieszkańców, 28- 
myka się niedoborem w sumie 92,281912 mk. 
Szukając środków, mogących doprowadzić 
budżet de równowagi, projektuje magistrat 
między innemt wysokie podwyższenie podatku 
od widowisk. Podatek ten ma wynosić: od bl- 
letów na widowiska wyższej wartości artysty- 
eznej, jak: operę, teatr, koncerty — 10 procent; 
od biletów na operetkę i równorzędne z nią 
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następny okres rozpocznie | (CA, strzelnice, cykłodromy, karuzele, huśta- 


„widowiska i zabawy ==. 30 procent} 
;od biletów do teatrów variete, kabaretów, ki- 
, pematografów, cyrku, na walki zapaśnicze i na 
į wyscigi konne połączone z grą totalizatora =~ 
[50 procent. Przedsiębiorcy, utrzymujący cale 


wki, łódki, siłomierze i inne atrakcye, jak rów- 
nież stowarzyszenia i kluby, w których odby- 
wają się gry w bilard, karty i t. pẹ opłacać 
będą ryczałtowy podatek do wysokości 300 
mk. dziennie, a restauracye, cukiernie, kawiar« 
nie i t. p. zakłady, w których odbywają się wi- 
dowiska sceniczne lub świetlne, albo prodekcye 
muzyczne, opłacać bądą podatek w wysokości 
do 500 mk. dziennie. 

POD PŁASZCZYKIEM HALLERCZYKÓW. 
W dziennikach warszawskich czytamy: Od pe- 
wnego czasu w obrębie gminy Wiązowny i let- 
nisk podmiejskich od Falenicy do Świdra zd1- 
rzały się często w lesie napady i rabunki do- 
konwane — jak sądzić można było z ubra- 
nia — jakoby przez .Hallerczyków*. Policva 
gminna obmyśliła zasadzkę: jeden z policyan- 
tów przebrał się w strój cywilny i chodził po 
lesie, a zdaleka ukrywała się reszta policyan- 
tów. Po kilkakrotnych próbach bandyci daH 
się zwabłć i napadli na przebranego policyanta. 
Koledzy wtedy pospieszyli na pomoe i ujt 
3 bandytów, którzy — jak sie okazało — bez- 
prawnie nosili sine mundury Hallerczyków. 

„PAN TADEUSZ" W KINEMATOGRAFIE, 
W najbliższym czasie wystawiony będzie w War- 
szawie „Pan Tadeusz* Adama Mickiewicea, ia- 
ko zdjęcia kinematograficzne. Film ma 1600 mo- 
trów długości, a cała akcya ujęta jest w 5 ak- 
tów. W akeyi nie dokonano podobno żadnych 
większych zmian, ani przeróbek, prócz tych, ja- 
kie były nieodzownie konieczne dla zdjęcia fil- 
mowego. W „Panu Tadeuszu” występuje na fil- 
mia kilkaset osób, a główne role epopei spoczę» 
ły w rękach najlepszych artystów poakich. 

POSTĘPY POLSKIEJ ŻEGLUGI PAŃSTWO- 
WEJ. W ciągu lipca kureowało na Włśle 8 pa- 
rostatków osobowych, 18 holowników i 170 
berlinek. Parostatki przewiozły 60.110 osób 
i 363.780 kg. bagażu, zań berlinki 26.856 tonm 
towarów, z czego na towary krajowe przypa= 
da 8966 tonn (937.486 ton-km), na towary ame- 
rykańskie zaś 16.890 tonna (6,310.816 ton-km). 
W porównaniu z miesiącem czerwcem liczba 
przewiezionych pasażerów wzrosła e 8150 o- 
sób, zań Hość towarów o 6988 tena. Ogółem 
w pięciomiesięcznym (od marea) okresie dzia» 
łalności P. 2. P. przewieziono 216.790 pasaże- 
rów i 71.830 tonn towarów (w tem 48.775 tong 
towarów smerykańskieh). 
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or Z powodu 
w. je ginnąnyum re uczniowie 
KL AA 8 F YVO Mii rauszą a: do 
tych kias w jednem sz gimnazyów klasrez- 
nych w Krakowie (ów. Anny, ów. Jacks Sobieskie- 
go, V i na Podgórzu). Do dawnej fihi gimnazyum 

w. Jacka (obeenio gimnazyum VI realeczo) 
przejdą w całości oddziały B klas V, VI, VII i 
VII x nazyum TV reainego. Uczniowia gimna- 
cyum będą zapisani jeszcze w dawnym zekian- 
dzie we wtorek ub średe (9 lub 10 b. m.) i bedą 
odesłani do gimnazyum VIT, bez plzcenia taksy 
wstępnej, uczniowie dawnej filii zapisujący się w 
jednem z gi$Bnazyów klasycznych, nie będą rów- 
nież płacić taksy wstępnej K 10. 

Zaleca się uezniom b. fili zapisywanie sie do 
giamnazynm w Podgórzu i do giranazvam V w 
Krakowie, ponieważ tam jest nniwięcej miejsca. 
Z przeniesionych do simnszynm VI klas R nie 
może być żaden uczeń zatrzymany w gimnozyum 
TY, z powodu braku miejsca. i 

DROBNI HANDŁARZE WEGLA  upraszają 
swoich konsumortów o zjawienie sie u nich w 
sprawie porozumienia się, co do dostawy węgla 
w zimowych miesiacach. 


NEKROLOGIA. 

t Dr H. Ebers. znany zaszczytnie balneo- 
log polski, łekarz zdrojowy i właściciel zak!aw 
du wodoleczniczego w Krynicy, zmarł tamże 
nagle w 62 roku życia. W ostatnich dziesiacia 
latach ordynował kolejno w Abazzyi, w Cim 
kvemicy (na wybrzeżu chorwackiem) i preg 
kilka sezonów także we własnym zakładzie le- 
czniczym na wyspie Lido, skąd przeniósł sią 
na stały pobyt do Krynicy, gdzie kierował! rów- 
nież właenym zakładem, jako jeden z najstar- 
szych lekarzy zdrojowych. Społeczeństwo pol- 
skle traci w zmarłym wybitnego lekarza, a Kry- 
nica specyalnie dzielnego crłowieka, który do 
jej rozwojn miemało siłę przyczynił zarówno 
wiedzą fachową, jak i działalnością społeczną. 
Cześć jego pamięci! 

SKŁADKI NA UCHODŹCÓW Z G. SLĄSKA. 
Na żywność dla uchodźców z A. Śląska złożył 


w Z ciągu w administracyi naszego dzien- 
nika: Wincentowie Sawińsey, Zakopane, 50 korj 
ka, Ludwik Kozak, Borzęcin, 100 kors E. Trzeiń- 


Gdyczyna, 20 koż.; M. Łopuszna, 20 
» Karim, Wajdowiczowie, Wojnie 20 kor; 
Ewcia Mazurek i Wisia  Gorzabek, Czernichów, 


6 kor.; praeownicy urzędu pocztowego w Miecho- 
| mowic WAŁ W" kore. Perkowski 
29 kor. Pakuła 20 kor. Kalafarski 20 kor., Trza” 
ska 10 kor., Szczepka 10 kor, Starnawski 10 kor. 
Duda 7 kor, Taber 2 kor. Stępniowski 2 kor. 
Palmowski 1 kor. 
Ogółem do dnia dzisiejszego złożone kwotę 
11.084 koron 30 kał. 4 


Repertuar teatru miej. im. J. Słowackieca. 
Poniedziałek: Po poł. „Rzeczywistość”w 
G. Gorczyńskiego; wieczorem „Śluby panieńm 
skie”, 
Wtorek: „Lancet“ Zalewskiego, s 
Środa: „Wyzwolenie* St. Wyspiańskiego, 
Czwartek: „Lancet* Zalewskiego. 
Piątek: „W małym domku” T. Rittnera. 
Sobota: Nowość. „Ogród młodości“, komas 
dya w 4 aktach T. Rittnera. 
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w obawie przed Rumunami na teren austryacki, 


Miaditeta: Pu poł „Śluby panieńskie"; ralieyjskiemi, które według oświadczenia Po- egzystować, i że uratować się będziemy mogli Germain: Obrady najwyższej Rady dotyczyły : 
Jakkolwiek do marszu Rumunów na Węgty 


wieczora „Ogród rałodości* T. Ruttnera. truszewiezą pod żadnym warunkiem nie uzra- |przez poiączenie z naszymi braćmi w Niem- jw pierwszej linii kwestyi rumuńskiej. Jak wia- 


Repertuar miejskiego teatru powszeczrego. 
Niedziela: Popol: „Czartowska lawa“; 
wieczorem „Chrześmak wojenny”. 
Poniedziałek: Popoł. „Ciotka Sarola":| 
wieczorem „Śluby panieńskie". | 
Wtorek: „Wicek i Wacek”. | 
Środa: „Hr. Luksemburg“. 
Czwartek: „Chrześniak wojenny `. 
Piatek: „Wicek i Wacek™. 
Sobota: Po raz pierwszy: „Księżniczka 
Trebizondy*", opretka w 3 akt. J. Offenbacha. 
Niedziela: Po poł. „Ciotka Karola”; wie- 
czorem „Wieek i Wacek“. 


KINO-WANDA 


Podpisanie pokoju w Wersais 


w obrazie pokażą sie Paderewski, Wiłeca, Clemaa- 
caau, Orlanda i t. d. 


JEJ PRZYGODA =" 


wspaniała sztuka francuska, w główne, rolisłynna 


ZUZANNA GRANDAIS. 


rame r ' 


NADZWYCZAJ 
udelikatniażące 


MYDŁA „BONGRE* 


przetluszczone lanoliną, „LAIT DE LY S% 
wszelkie lecznicze przetłuszezone, siynne do 
golenia „SHAVING STICK“ poleca 
W. DOBROWOLSKI 
Fabryka perl., kosmetyk. i mydeł toaletowych | 
w Warszawie, ul. Chmielna L. 82, 

Do nabycia w Drogueryach i perfumeryach. 


D e 

Wałki nad Dźwiną. 

Warszawa, P. A. T. Komunikat sztabu gene-, 
Talnego wojsk polskich z dn 6 b. m. 

Front litewsko-białoruski: Na odcinku Déwi- 
©y żywe walki ariyleryi i piechoty. 

Front wołyński: Spokój. 

W zast. szefa sztabu gen. Halier, pułk. 


KOMUNIKAT BOLSZEWICKI 

Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie Biuro koresp. 
Podaje z Moskwy iskrowo: Sprawozdanie wo- 
$enne sowiockie z dnia 5 b. m.: Nieprzyjaciel | 
astrzeliwał brzeg zatoki katorskiej. W okolicy 
DBDyneburga na bregu dótnoj Dźwiny i pod 
Polochi'e'm gwałłowne walki. Na froncie 
południowo-zachodnim opróżniły nasze wojska 
Kijów i zajęły stanowiska koło Czerni- 
e ho wa. Na południowym froncie posuwają się 
wojska nasze w kierunku na Nowy Oskol. 
Na całym froncie zachodnim ofenzywa trwa 


Woco LT Ee a oczaodojnycii 
Aowindajemy się następujących szczegółów o 
zajęcia Kijowa i stosunku między Petłurą 1 De- 
nikinem. W Kamieńcu Podolskim głównej kwa- 
terze Petlury i siedzibie rządu Ukrainy naddnie- 
szrzańskicj zapanowała po zajęciu Kijowa zu- 
pełna konsteriacya. tembardziej, że rola wojsk 
tak galicyjskich. żak nadńniestrzańskieh w spra 
wie oddania Kijowa Denikinowi jasną nie była. 
Wedlug widomości ze sfer oficyalnych ukraiń- 


'jał de wiadomości refcrat 


|dziatwą szkolną i to tak skutecznie, ża dzieci 


ją zrzeczenia się wschodniej Galicyi na rzesz | czech. Nasze położenie jest straszne. Nie ma- |; domo rząd rumuński nie odpowiadał na wszyst- |zachodnie nie doszło, pociąg pancerny świ sdai 


Polski. 


Anglia przeciw Resyj. 


Praga. P. A. T. Czeskie biuro prasowe do- 
nosi z Hagi, że Anglia czyni przygotowania 
do rozstrzygającej wałki przeciw Rosyi. Co 
dziennie odchodzi do Rosyi po trzy tysiące o0- 
chotników. Rząd angielski zamierza zwiększyć 
liczbę ochotników do 6000 dziennie, 


Japonia mobilizuje. 

Wiedeń. P. A. T. Wedle doniesienia z Ber- 
Jina, „Times* podają z Tokio, że Japonia za- 
rządziła powołanie czterech roczników do dnia 
16 września. Wkroczenie na Syberyę ma bez- 
pośrednio nastąpić. 


wołanie Seimu polskieno 


Warszawa. P. A. T. Pod przewodnietwem 
marszałka Trąmpczyńskiego w obecno- 
ści przew. Rady min. Dra Bilińskiego, min. 
Seydy, wicemin. Skrzyńskiego, obra- 
dował dziś konwent seniorów przy współudzia- 
le posłów Dra Bardla, Barlickiego. Hanicwskie- 
go. Daszyńskiego, Erdmanna, Gdyka, Dra Głą- 
bińskiego. Herza, ks. Kaczyńskiego, Korfante- 
go, Marylskiego, Nowakowskiego, Osieckiego. 
Rottermunda, de Rosseta, Serwatowskiego, Dra 
Skarbka, Śliwińskiego, Staniszkisa, Wasilew- 
skiego i Waśkiewicza. Postanowiono zwoła- 
nia komisyi spraw zagranieznych 
na wtorek 16 b. m. Komisyi konstytucyjnej, 
budżetowej, wojskowej, rolniczej, prawniczej i 
ochrony pracy na wtorek 30 b. m.. pełnego 
Seimu na wtorek 7 pażdziernika. Konwent przy- 
wieemin. 
skiega o położeniu politycznem, jakoteż refe- 


|rnt w kwcatył urlopów dla studentów, odbywa: 


acych służbę wojskową. Przytem zgodzcno 
się, aby urlopy wydawać servami. W końcu 
załatwiono kilka wewnętrznych spraw admini- 
stracyjnych. 


ja aitia Niemy mery tm) 


Poznań. P. A. T. Z Górnego Śląska donosza: 
Ni-mcy w powiecie Kwidzyńskim agitują w 
bardzo sprężysty i systematyczny sposób. Ze 
wszystkich partyi politycznych utworzyło się 


| stowarzyszenie agitacyjne pod nazwą „Arbeits- 


geneindschągć der politischen Partaien". Preze- 
sem jest adwokat Gaertner. Urządzane są po 
wsiach eo środę i sobotę wiece. Przy tej spo- 
sobności zohydza się Polskę i polskie rządy, 
głosząc, że w Polsce będą panowali żydzi i kle- 
rykałi. Na wiece te sprowadzają sobie agitato- 
Tów ze wszystkich stron Niemiec, np. niejakiego 
Kegiera z Berlina i Mackiewicza z Gdnateka. 
Nauczyciele agitują na swój spesób pomiędzy 
inio chcą znać swoich własnych polskich radzi- 
ców. W tej agitacyi bierze także czynny udział 
„Mwimateschuta* 1 tamtejsza szkoła podoficer- 
sxa. Oahiiemiuia chodzą niemieccy Żołnierze 3 
muzyką po ulicach i Śpiewają: „Ich bin ein 
Preusse“, oraz „Deutschland, Deutschland über 
alles“, klnąc przy tej sposobności wszystko co 
polskie. Oprócz tego rozsiewają agitatorzy po 
całym powiorie dwa do cztery razy tygodnio- 
wo różne proklamacye i odezwy. 


WYDALANIE UCHGDŹCÓW. 
M. Ostrawa. P. A. T. Urzqdowo ogłoszono, 


Skrzyń-. 


my wybctu. Fotrzebujewy oni 
musimy traktat podnisać. Podniszeiny ten trak- 
tat, jakkolwiek rek 1554 wzdrzga się przed 
sem. Po tem przemówieniu przeńicżył Rausner 
zeromadzeniu naredowomu rczełucyę komisyi, 
opiewającą jak następuje: 

Zeromsdzezie narodowe republiki nizmie- 
cko-austryaekiej podnosi wobec calego świa- 
ta protest przeciw temu, że trakiat pokojowy 
pod pretekstem ochrony niezawisłości niemie- 
ckiej Austryi odmawia narodowi Austryi 
prawa samostanowienia i spelnienia życzenia 
połączenie niemieckiej Austryi z niemiecką 
macierzą. Naród wyraża nadzieję, że gdy na- 

| kój przezwycięży ducha narodowej sawi- 
ści, która wywołaną została przez wojnę, 
wówczas Związek narodów nie odmówi na- 
rodowi niemiegkiemu prawa do jednośc. 
i wolności, tak, jak to przyznał innym naro- 
dom. Boleśnie rozczarowane protestuje zgre- 
madzenie narodowe przeciw odcięciu trzech 
i pół milionów Niemców sudeckich od Niem- 
ców alpejskich, z którymi byli połączeni. 

Rezolucya kończy się następujaco: 

Zgromadzenie narodowe oczekuje, że przy- 
rzeczenia, złożone przez mocarstwa w odpo- 
wiedzi bedą speinione. Widzi ono w Związ- 
ku narodów tę instancrę. która będzie powo- 
łaną do przywrócenia naszej republice jej 
praw i da zabezpieczenia ich i poleca kan- 
clerzowi, by podpisał traktat pokojowy. 

Po referacie Hausera nastąpiła dyskusya. 

Wiedeń. P. A. T. Wied. Biuro koresp. dono- 
si: Niemiecko-ausiryackie zgromadzenie narodo 
we uchwaliło po dłuższej debacie wniosek ko- 
misyi głównej, ażeby zakładając protest prze- 
leiw naruszeniu prawa samostanewienia Au- 
stryi niemieekicj przez traktat pokojowy, ugo- 
ważnić kanclerza państwa do podpisania trak- 
tatu pokojowego. Protest uchwaliło zgromadze- 
nie jednogłośnie, Wniosek na upoważnienie 
kanclerza państwa do podpisaia traktatu uchwa 
iono 97 giosami, przeciw 23. 


SERBIA PRZECIW TRAKTATOWI, 
Wiedeń. P. A. T. Telegr. Comp. donosi z Pa- 
ryża: Berbia pójdzie za przykładem Rumunii 
i nie podnisze traktatu pokojowego z niemiecką 
Austryą. Rząd belgradzki mie może uznaś po- 
stanowień traktatu o ochronie mniejszości, po- 
nieważ są one naruszeniem praw suwerenności. 


Wilson a sprawa praw suwerennych. 


Wiedeń P. A. T. Tel. Comp. donosi z Nowe- 
go Jorku: Prezydent Wilson wygłosił mowę w 
Iadyanopolis, w której powiedział między in- 
nomi: Nikt nie sadzi, aby Związek narodów był 
w stanie uniemożliwić na/przyszłość wojnę. Na- 
leży się jednak spodziewać, że uda sią Zriąc- 
kowi narodów utrudnić wybuchy wojen. Iste- 
LBA waga 7wiąrku narodów polega na tam, że 
dopiero w dziewięć miesięcy od wybucha dane- 
go konfliktu można rozpocząć wojnę. Gdyby 
to postanowienie istniało w r. 1914, Niemcy 
nigdyby nie rozpoczęły wojny, naturalnie ka- 
żdy kraj musi tutaj zrzec się części ewoich 
praw suwersłwych, nie jest to jednak nieszczę- 
= M aj będzie to połączone z pożytkiem 
ogółu. 

Dalej zawiadomił Wilson, że w kwestyi Szan- 
tungu Japonia złożyła oświadczenie, iź zwró- 
ci ten półwysep Chinom. 


Szadziewase zmiany traktatu nokoj. 


Wiedeń. „Morgenzejtunyę* donosi z Kopen- 


|wozdania admirała angielskiego, dowódcy sił 
Dunajowych, rekwizycye rumuńskie na Wę- 
zrzęch trwają dalej Balfour zaproponował, aby 
delegat najwyższej Rady udał się do Bukare- 
|= i tam dobitnie przedstawił stanowisko en- 
tenty. Planowaną była nawet demonstiacya 
fiotowa. 


KWESTYA SZANTUNGU. 

Wiedeń. P. A. T. Tel. Comp. donosi z Hagi: 
Wedle doniesienia z N. Yorku, japoński mini- 
lster spraw zagranicznych oświadczył, że Japo- 
nia jest gotowa cofuąć się możliwie najrych- 
lej z Szantungu. Minister jest zdania, że na 
tym punxcie przyjdzie do poerozumicnia z Chi- 
nam: w ciągu kiiku tygodni, ku zadowoleniu 
obu stron. 


Demenstracye w Pradze, 


Wiedeń. P. A. T. „Telegr. Comp.* donosi 
z Pragi pod datą 5 b. m.: Wczoraj na plaeu 
Wacława przyszło do demonsiracyi na tle ży- 
waeściowem. Zebrał się tłum około 20.640 o- 
sób, przeważnie kobiet i legionistów. Mówcy t- 
skarżali się, że drożyznę wywołują żydzi, Niem- 
cy i Austryacy, którzy jeszcze znajdują się w 
Pradze. Mówcy legionowi występowali przeciw 
oficerom austryackim, służącym w armii cze- 
skiej. Demonstracya przybrała zwolna charak- 
ter polityczny. Tłum zebrany ruszył ku Hrad- 
czynowi i zaczął sią domagać natychmiastowe- 
go posłuchania u prezydenta Massaryka. Pre- 
zydent Massaryk przyjął deputacyę zebrania i 
oświadczył jej, £e rozumie rozgoryczenie, als 
rozgoryczenie te nie program. Massuryk nie 
po to przybył do Pragi, by się bawić w pre- 
zydenta i nie kędzie przyjmował rozkazów od 
ulicy. Dzienniki bardzo ostro potępiają domon- 
stracye. „Pravo Lidu”? pisze, że dómonstracye 
miały charakter polityczny, przeciwrewotncyj- 
ny, a ich podłożem były zakusy reakcyjne. 

Praga. P. A. T. Czeskie biuro prasowe do- 
nosi: Jak podaje pismo „Praha“ na obu wie- 
cach omawiano głównie stosunki aprowizacyjne 
i polityczne w republice. Mimo ueiłowań, aby 
panował spokój podezas zebranie, niepowoiane 
żywioły zaczęły szerzyć panikę, rozszerzając 
pogłoski, jakoby Paezydent Maesaryk tyt na 
zamku uwięziony wraz z całym rządem. Uwię- 
ziono jednę kobietę za rozszerzanie takich po- 


głosek. 
Knovania reakcyjne. 


Wiedeń. P. A. T. „Morgenztę.* donosi: „Prar 
vo Lidu* wydało nedzwyceajne wydanie o zaj- 
ściach w Pradze, w którem podaje, że demon- 
stracye spowodowali ke. Lobkowitz, hr. Nostiz 
Í irmi arystokraci czescy. Dali oni pieniądze na 
pisma ulotne, które wzywały do demonstracyi. 
Ka. Lobkowitz dał na teu cel 20.000 kor., bz. 
Nostis 8000 kor., inni arystokraci pe 10.000 
koron. Komunikat połicyi potwierdza powyż- 
570 szczegóły, jako adowodnione. Według tych 
informacyi domonstracpe, które początkowo 
miały charakter demonstracył y 
potem nabrały cech pelityczasyeh 1 kierowały 


się przeciw pres. Massarykowi 1 przeciw reg- 


dowi. 


Rewolucyoniści rosyjscy w Pradze. 


Praga. P. A. T. Dnia 6 września. Wczoraj 
wioczorem odbyło się tu zgromadzenie, na któ- 
irom przemawiała „babka rewolneyi rosyjskiej" 


skich Kijów został zajęty 30 sierpnia przez kor-|że wczoraj wieczorem wyjechało osobnym po- 
pus galicyjski i jeden z korpusów zaporoskich ciągiem 25 rodzin galicviskich uchodźców do 
Petlury. W nocy 51 sierpnia weszły do miasta | Galicyi. Poprzednio już kilxsdziesiąt rodzin wv- 
oddziały generała Denikiax, wszamyły walke g | jechało do Galieyi. Drugi pociąg z uchodźcami 


oddziałami zaporoskimi, wyrzuciły je z minsta | edjodzie w niedzicię rano. 
i usunęły flagi nkrzińskie, zastępując je wusyj- | 
skimi. Oddziały zaporoskie cofnęły się do Fa- 4 ; 

stowa. Naczelne dowództwo ukraińskie wy- Pr g Austr ż ` 
slalo delegacyę do gen. von Bredowa, z ote t Ji przeciw trakiatewi 
ry na czele wojsk Denikina zajął Kijów, co do Wiedeń. P. A. T. Dzisiejsze dzienniki popo- 
ustalenia linii demarkacyjnej i zaprzestania wal- łudniowe podają sprawozdanie z posiedzenia 
ki. Delegacya powróciła z niczem, gdyż von Narodowego zgromadzenia, które rozpoczeło o- 
Bredow oświadczył, że Petlurowców wogóle brady nad traktatem pekojowym dziś o g. 1 
mie uznaje, a oficerów rosyjskich, służących w|™W południe. Posiedzenie zagnmił prez. Seitz 
tych oddziałach, traktuje jako zdrajców stanu |poczem udzielił głosu kanclerzowi nan 
i uznaje jedynie dowództwo armii wschodnio- |W i. Renner w mowie swej podniósł, że niezwy- 
galicyjskiej. Wobec takiego oświadczenia na. | kle długi czas rokowań pokojowych w St. Ger- 
stąpily pertraktacye pomiędzy generałem Bre- |main wystawił delegacyę na ciężką próbę ner- 


|hagi: Powien wybitny polityk neutralny oświad |Bteszkowska, były poseł do Dumy rosyj- 


czył, że w Paryżu czynniki miarodajne nie łu- 


|tkają nierozwiązare jeszcze a ważne prohlemy, 
Politycy paryscy uważają wyniki dotychezas 


wych z Niemami i z Austrvą. za dzieło sztucz- 
ac, które w stadvum prne n RED 
tnieni je wymaga:o niewatpliwie zaacz- 
a aeii w najbliższym czasie ogłosi 
Sora kongresowe ważną w tym wzgłcuzie via- 
ldomość. Stanie się to na skutek pewnych prą- 
ldów w łonie parstw sprzymiorzonych, a w 
lomuncyacyi wezmą także udział państwą neu- 
tralne. Nie wiadomo, jaka to będzie enuncyva- 
oya, ale spodsicwać się można jakiegoś kroku 
pojednawczęzo w zwąsku z Ligą Narodów ce- 
lem użednostajnienia ukcyi odłietowy przy 


dowem i gen. Kraussem, dowódcą korpu-|wów. Oświadczył dalej: Początkowo staliśmy | współudziale państw zwyciężonyci. 


su wschodnio-galicyjskiego (byłym oficerem |przed alternatywą, że postanqwienią niemie- 
anstryachim i niemieckim), które doprowadziły jekiego traktatu bod} z małcmi zmiana- 
fo porozumienia poza naczelnem dowództwełn |ml zastosowane do Austryi, 
usraińskiem. siwą sukcesyjne zostały uznane za równo- 

Dnia 3 b, m. rozpoczęło dowództwo naczelne Adak państwom ententy i utrzymywała się 
mkraińskie nowe pertraktacye z Denikinem, te d 
jednak zakończyły sie bez rezultatu, wobec 0-|wane, jak gdyby zostawały z nami w wojnie 
świadczenia gen. Bredowa, że żadnych przed- |i zwyciężyły w tej wojnie, Prawa samostano- 
szawicieli armii ukraińskiej nie uznaja (mowa | wienia nie zastosowano do nas, Na północy na- 


tu była o jednem ze znanych ukraińskich gene- jrzucono nam granicę historyczną, na południu | 


rałów) i po przybyciu do Kijowa kaze ich are- | wojskową. Niema Niemca, któryby takiego roz- 


przyczem  pnń- i 


PRZYSPIESZENIE PLEBISCYTU. 
Bazylea. P. A. T. Najwyższa rada postano- 
wia poczynić zarządzenia, aby „plebiscyt we 
wszystkich krajach i okręgach mógł być ukoń- 


fikcya, Że państwa te miały być tak trakto- czony do dnia 31 stycznia 1920. 


Rumenia a koalicys, 


Paryż. P. A. T. Ag. Havasa donosi pod datą 


15 bm.: Najwyższa Rada wystosowała do rządu 


sztować. Sfery ukraińskie zdają sobie sprawę | wiązania nie uznał za gwałt. Skargi z powodu jrumaniskiego nową notę. Nadkomisarz ang. 


z politycznego stanowiska Denikina, widzą one tej krzywdy nigdy nie ustaną. Słupy graniczne 
aze, że w uznaniu armii galicyjskiej tkwi;będą nas zawsze dzieliły, ale serca będą biły 
toiowiyE ido odebrania Galicyi wschodniej, l zawsze razem. Pozostaje nam tylko nadzieja w 
mał kij. „Ba na zbytnie przywiązanie Związku Narodów, że uzna krzywdę z St. Ger- 
zr Pod do ziemi liczyć nie mo- | main. żądano od nas nawet zmiany nazwy pań- 
ina. aria: maż Potiurą a Denikinem staje stwa. Ponieważ tracimy trzy i pół miliona 
się bar ge p sA Danikin przez swo- |Niemców. możemy się zgodzić na nowy tytuł: 
je ZAANgA wau aa aa fraacie zacho laim i irepnblika nustryacka. 

dk na P E o a ponósł duż Następnie zabrał głos pos. Hausner, jako 
AST k amyszyu- Za strony P = af ać Bprzwozdawca komisyi głównej i oświadczył, 
energiczne usiłowania zażegnania 
gdyż chce uniknąć wszelkich 


koufiiktow przeświadczenie, że sami nie będziemy mogli 


MLECZARNIA B. PYTLĄ 


nieporozumień i 


|Foreing Office Clare udaje się z polecenia Naj- 


|wyższej Rady do Bukaresztu, by rządowi ru- 
muńskiemu przedstawić stanowisko  ententy. 
Okoliczność, że Rumunia nie otrzymała 75 de- 
pesz iskrowych zdaje się potwierdzać. „Petit 
Parisienne“ podaje jednak, że dwie najważniej- 
sze depesze iskrowe, t. j. dwie ostatnie noty do 
Rumunii, były rządowi rumuńskiemu wręczone 
| Cambona. Nowa nota ma być układana 
przez Balfoura, jest ona atrzymana w tonie u- 


że podpisując traktat Austryż nie będzie w mo- |przejmym, ale stanowczym. „Echo de Paris“ 
konflikta, |żności dotrzymać wszystkich warunków. W na- informuje, jakoby Clare miał pełnomocnictwa 
z kolami polityczaeai wschodnie | prong narodzie — powiedsiał mowea — tkwi | tylko co do roli Rumunii na Węgrzech. 


Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi z St. 


dawniej E. Dobrzyńskiej 
Kraków, plac WW. Świętych L. 9—10 


|skiej Łazarow, oraz dwóch zastępców rzą- 


dzą się wcale eo do trudności, na jakie napo-|du omskiego. Breszkowska złożyła naro- 


dowi czeskiemu pozdrowienie od narodu rosyj- 
skiogo i zaznaczyła, że naród rosyjski, który 


uzyskane, nie wyłączajac traktatów pokojo- | wyzwolił się z pod tyranii caryzmu, wpadł w 


szpony bolszewizmu. Łazarow mówił o sytua- 
cyi w Rosyi, przyczem nazwał bolszewizm bra- 
tem szatana. Przyjęto rezolucyę, zwracającą się 
przeciw bolszewizmewi w Rosvi. 


opartakowcy znak przy pracy. 


Prega, P. A. T. Czeskie biuro prasowe do- 
„osi z Berlina, że spartakowey w Diisseldorffie 
| przygotowują się do nowego przewrotu. Sparta- 
|kowey obecnie w Niemczech wzmocnieni z0- 
stali nowemi zasiłkami z Rosyi, skąd otrzymali 
250 milionów na agitacyę bolszewicką. Nie u- 
lega wątpliwości opiewa dalej doniesienie — 
że w październiku przyjdzie do przewrotu bol- 
szewickiego w całych Niemczech. 


KARY NA PASKARZY. 

Praga. P. A. T. Partye polityczne zgroma- 
dzenia narodowego obradowały dziś nad spra- 
wą stosunków żywnościowych w państwia. Wi- 
nistor sprawiedliwości zawiadomił, że zgroma- 
jdzeniu marodowemu będzie przedłożony pro- 
jjekt ustawy o postępowaniu przeciw lichwia- 
jrzom i paskarzom, Mają być utworzone spe- 
cyalne sądy. Kary będą znacznie zwiększone, 
W wypadkach udowodnienia lichwy żywne- 
ściowcej najmniejszę karą będzie konfiskata ca- 
łego majątku. W dyskusyi zaproponowano tak- 
że, aby na paskarzy stosowano karę cielesną. 


Weny we cheg oddat Aastryi woii obszarów. 


Wiedeń. „Neues Wiener Abendblatt” wyraża 
obawę, że przyłączenie zachodniej części Wę- 
gier do Austryi nie odbędzie sią w spokoju. 
Węgrzy czymią podobno przygotowania woj- 
skowe na granicy, Tak n. p. stoi w Neudorf p o- 
ciąg pancerny, pozostały jeszcze od cza- 
su, kiedy chciano przewieść materyał wojenny 


uy i dlatego „kie noty ententy, a równocześnie, wedle spra- |na swojem miejscu. Po ogłoszeniu trmkiatu u 


koalicyi z Austryą Węgrzy wzmocnią kostrel- 
ne posterunki graniczne i od d. 4 b. m. me pe- 
| zwalają bezwarunkowo nikomu przekracąać gra 
| nicy. "p 


BLOKADA WĘGIER. 

Wiedeń. P. A. T. „Neue Fr. Presse” dottogły 
iże ententa zażądała od rządu aus i 
laby nadal zabronił przywozu do Węgier ak dë 
: czasu, gdy rząd węgierski przyjmie warunki 
ententy. 


| KARTY CHLEBOWE WE FRANCYL ' 
Wiedeń. P. A. T. Z Paryża donoszą iskrowo3 
Zdaje się być nieuniknione zaprowadzenie po- 
wtórne karty chlebowej we Francyi, poniewaś 
Hoover oświadczył, ża Ameryka tylko wtedy 
będzie mogła dostarczyć Francvi pezeniey, je- 


"|żali Francra ograniczy konumcyę pezenicy. 


RADBESŁANE. 
Dr LUDIK EISEN 


b. sekundzryusz szpitala Św. tazarza, b. laterz kliniki 
pojażniczo-ginskolsnicznej w Krexawie 3358 


terdynuja w Tarnowie, uł. Krakowska 9. 


RIzZĘRCWO HORZUSYGNOWANA 


Szkoła Maryi Wernickiej 


ul. Michałowskiego 14. Wpisy od 4—5, 


Powsózkam 


Dr. med. ADA MARKOWA 


Kraków, uł. Wolska 11. RAT) 
PBowróc:? 


Dr. ABDERMAN 


Pryt. mauczycCiał prawa 3416 
Straszewskiego 28 H. p. inaprzeciw Uniwersytetu) 
od 3—4, i udzisła oschiście lIekcyi. 


Automobil osobowy 


jest do wynajmowania na godziny i tury. Zgło- 
szenia z grzeczności przyjmuje Kawiarnia Cen 
traina, uł. Dunajewskiego 1. F 


KURSA HANDLOWE 


ST. NYCZA 
prolesora Akadeni! KanSiowej 
jednoroczne, £eńskie | dia dorosłych trzymicsięcza®; 
RON cachuakowaści. Prawo wydawa va) 
świadectw. PY, i programy w godz. 8-18 i 6-6 
ykła 


dy od 10 września. > 
Kraków, ul Frazciezkańska L 4. 333 


b. T p. 
Franciszek Gielniewski 


wWetorau wejsk pełskick z r. 1868, ck. ziamsid, 


przeżywszy lat 78, 
po długiej i ciężkiej chorobie, opa- 
trzony św. Sakrameniami, zasnął 
w Panu dnia 4 września 1919 roku 
w Krakowie. 
Przeniesienie zwłok do kościoła parafialnego | 
w Stradowie odbędzie się w ponieniałek daia 
j 8 września b. r. popotsdnia. 


Pogrzeb odbędzie się we wtorek deia 9 bm, 

na który to w neutułonem żalu pozosta żona, 

synowie i synowe zapraszają Krewaych Zna- 
jomych, Przyjaciół i gobożną Publiczność, 


Osobna zawiadomienia rozsylane nie będą 


T | 
Dr HENRYK EBERS 


dłagsietni kierownik Zakłada wodeloczniczego 
w Krynicy, 
przeżywszy lat 64, po krótkiej a ciężkiej 
chorobie, opatrzony Świętymi Sakramentami, 
zasnął w Pam 5 września 1919. 


Zmłoki przewiezione zostały do Krakowa, 


Nabożeństwo żałobna 
przy zwłokach odprawione zostanie wa wtorek 
dnia 9 b. m. o godzinie 11 przed południem 
w kaplicy na cmentarza rakowickim — po- 
ezom nastąpi eksportacya wprost do grobowaa 

rodzianęga, 

pa kitórmto smutne obrzędy stroglana 
wraz z córkami zaprasza krewnych, przyjaciół, | 
kolegów Zmarłego i znajomych. | 
Osobaysh zawiadomień rezsyiaó się nie bęłzią. 


| 


Zakład pogrzebowy *Concordia« Jana Wolnago. 


Urząd psżyczek państwowych 
i Skarbu naraśowego 


Warszawa, Marszałkewska 154, 
przyjmuje wpłaty na 


Polska pożyczkę paiston 


wydaje 


s obiady, kolacye mięsne i jarskie 
==_przyrządzone na maśle na sporób domowy. —= 


aS S Oan 


, mi 5 
AN de a. 2 
bu 


Najlepsza bi 


areto a 
„w książeczkach i tutkach. 
__ Wyrób Krajewy 

jedynej galicyjskiej fabryki bibużek 


5 


tka Ci 


do papiercz 
Głównyskłada. . 


KRA 
7. b 


Gw 


KURSY NANIOGO-WYGIÓWAGCZE 


Antoniny Winiarzowej 
w Krakewie, przy ulicy Lubicz 2 


Wychowania przedszkoine od lat 4. — Nauka w zakresie 
B kiss szkoły powszechnej. — Specyalny internat dla 
uzioci od lat 6—10. — Budynek w ogrodzie. — Wpisy 

codziennie ad gedz. 4—1 I od 3-5 pop. 3405 


Administrator wielkiego majątku 
zmieni posadę. Kawaler, w sile wieku, z matką, 
przyjmie tyłko na ordynaryę zarząd samodzielny 
dużego majątku w Królestwie lub Małopolsce. 


Zgłoszenia przyjmuje z grzeczności p. Mieczysław Strze- 
lecki, inspektor rolniczy, Sanok dla Agrenona. 8419 


DOM SPEDYCYJNY 


Józefa Gzeriniiskiego 
w Podgórzu, przy ul. Nadwiślańskiej 24 
Tsiefon 3111 


wykonuje szybko i uczciwie wszelkie 
w zakres spedytorski wchodzące 
przewózki. 3438 


W stole Bandlovej W. Skalskiego, noi. Akad. Rasdi. 


(Kraków, Rynek gł. 24, III. p.) 
przyjmuje się codziennie od godziny 10—11 przedpoł. 
WPISY 3257 
na roczny kurs handlowy żeński. (Waru- 
nek przyjęcia: 4 klasy wydziałowe). Nadto dla 
starszych na: 1) kurs księgowości kupieckiej 
(3 do 4 mies.); 2) kurs księgowości rolniczej; 
3) kurs księgowości Towarz. spółdzielczych; 
4) kurs stenografii; 5) inne kursy np. kore- 
spondencyi, rachunków. nauki o handlu itd. 


rafinowaną w blokach z państwowej ko- 
palni siarki w Posądzy w ładunkach wa- 


gonowych lub drobnemi partvami sprze- 
daje Urząd Likwidacyjny. 


Adres: Dąbrowa Górnicza, Urząd Górniczy. 3283 
liS W KRAKOWIE IS 
|» Rynek główny L. 22 5 


KURSA PRAWNICZE sss 


rozpoczynają kursa zoiorowe dol 
| wszystkich egzaminów prawniczych. 


= „URSUS“ 
Poiski Dam hasdlowy J. S. JASIKSKIEGO w Krakowie 


przyjmuje zamówienia na dachówkę aslestowo-cemen- 
iową „WIECE”, osie Żelazne do wozów, skóry, mā- 
terye — tylko dla Stowarzyszeń, Konsumów, Kupców. 


Oferty na żądanie. 3466 


Í BOGACTWO! SZCZĘŚCIE! 
ZADOWOLENIE! 


| Rina paazyielstie 


H. de Teisseyre 
Kreków, ul. Smaleńsk 12 
poleca nauczycielki, gu- 
we.uaatki, profesorów, na- 
uczycieli, freblanki, wy- 
chowawczynie i bony. 
3026 


Flaszki z wody mineralnej 
kupuje każdą ilość i płaci 
usjwyższe ceny fabryka 
„ISKRA* Kraków, ulica 
|-oDzowąsz L. 8. 3479 


EA 


BIELZNA 


damska, pajlepsze. Ceny niskie 
Joachim Ringe! 


Kraków, Szewska 7. 
3405 


KUPIĘ 


dwa do trzech morgów 
pola iub ogrodu, możli- 
wie z domem w Sando- 
mierzu albo koło miasle- 
tezka, Zgłoszenia Karo- 
Bidziński Szaflary kolo 
Newego Targu. 3414 


Administracya dóbr ordy- 
nacyi Przeworskiej w Przc- 
worsku zakupi lab wypo- 
Życzy za wynagrodzeniem 


n 

3 do 4 motory ropns 
lzb benzynowe o sile 12 do 
13 HP. Motory muszą być 
przewożae i służyć mają 
do popędu młacarń. 8436 


Fortepiany, 
Pianina, 
Fisharmonie 


Sprzedaż, zamiana, WYNA- 
jem. Kupuje także inst: u- 
moaty nżywza. — Sklad 
fortepianów Kolony Smo- 
larekiej}, Walske 7. 3455 


TARET Kupuję złoto, śre- 
S= bro, brylanty, per- 
ły, wzzelką biżuteryę, n9- 
wą i antyczną, zegary, zC- 

arki i zęcy sztuczne. -— 
Piace najwyższą wartość. 
; Zakład zegarmistrzowsko- 
jubilersci Józefa Cyzn= 
kiawicza, Kraków, ulica 
Sławkowska1. 4382 


ZAKŁAD ART. RZEŹBIARSKI 
I POZŁOTNICZY 


przyjmuje 8454 
wszelkie roboty kościelne 
t j. urządzenia wewnę- 
trzne z drzewa dębowego 

lub mięlisyo. 3454 

JÓZEF POTOCKI 
rzeźbiarz w Gorlicach. 


Pasznkiwany kierownik 


spółki tandlowcj przy 

Związku Ziemian powiatu 
Stopnickiego. Wymagane 
wykształcenie handlowe i 
praktyka. Załoszenia I od- 
pisy świadectw pod adre- 
sem Zarządu Zien:ian Bus- 
sko Kongresówka. 3347 


znalazło wielu, kupując los 


Polskiej Loferyi Hlasowej 


Iina 8 milionów koren. I 
. Go drugi los wygrywa. 3 
| Ciągnienie IV. klasy w Warszawie dnia 22-go § 

i 24-go września 1919. 7 


| Cena losów dla nowonabywców: ósemka K 28—, ji 
J ćwiartka K 56-—, połówka K 112'—, cały los K 224—, P 


POLSKIEJ LOTERYI KLASOWEJ ;,zęęwie, | 


ł Pieniądze najwygodniej przesłać przekazem do 


Wypłacone giówne wygrane: 


aa ios Nr. 10.502 


r 5 ID . 
s „ 27.96} 

- + 5.7385 3 
» „ 6.903 ś 


| m demu Geriowym Leopolda kranóiśiera Kraków xi. Xermolicka 10. | 


koron 360.000— 


80.0U0— 
60.000— 
160.U00' — i 
40.000: — A 


„GŁUS RARUDUŚ z nia 6 Wrzesnia 1915 roku. 


Kuaka nander 


zabezpiecza najskuteczniej 
od moli proszek „Lulu“. 

Do uabycia w firmie 
REM I S-xa w Kranowia, 
Linta A-B. 3411 


Praktykantów 


IA80WyGH sses 
posznkuje Zarząd la- 
sów Dzikowskich w 
Budzie Stałoskiej p. 

Wola Tarnowska. 


a c wa 


l 


Aula DOGONE 


do wynaięcia Kraków 
Kazimierza Wielkiego 
82 oraz w Salonie mód 
„Nina* ul. Karmeli- 

cka 9. 8509. 


poleca po bardzo niskich 

cenach łedwabie włoskie 

na euknie i podszewki; 

sprzedaje od 9 -1214-6 

pspołudniu ul. Tarłowska6 

parter obok pl. Groble. 
3508. 


Lakopane 


Willa „Jasna“ 
Zakład odżywczo dye- 
tetyczny dla rekonwa- 
lescentów otwarty cały 

rok. 3502 


GEOMETRZY 
wyxwalifikawani 


zaraz potrzebni 
do pomiarów miejskich, 
tachymetryczaych i niwe- 
lacyjnych. Posady stałe I 
korzystae. Oferty z poúa- 
niem posiadanych kwalifi- 
kscyi i żądanych waruu- 
ków nadsyłać: 
SZPACHTA, Warszawz, No- 
wsgradzka 29, i Sauda- 
mierz, M egistrat, SZPACHTA 
3403 


Da sprzedania 


kilka krów rasowych 
młodych naocieleniu 
i wycielonki. Wiado- 
mość: Kawiory 7, k. 
toruwyścigowego,na 
koúcu E OR Wsi 


)o 
<> 

Walne Zgromądzenie „Spółki Akcyjnej „Trzebinia*, fabryka maszyn i na- 
rzędzi rolniczych, odlewnia żełaza i metali w Krakowie“, uchwaliło na dniu 20 
sierpnia b. r. podwyższenie kapitału akcyjnego do kwoty koron 3,000.000 po. 


myśli rozdziału 2, ustępu 8 statutu, przez wydanie 6.500 sztuk akcyi po kor. 
200 na łączną kwotę kor. 1,300.000, 


Po myśli ustępu 9 statutu przysługuje dotychczasowym akcjonarjuszom prawo pierwszeństwa 
poboru nowych akcji w wysokości 1 nowej na 2 stare o ile 2 prawa tego do 3 tygodni od dnia 
ogłoszenia korzystać będą. 

Cena emisyjna ustaloną została dla poboru przez dotychczasowych akcyjonarjuszy po K. 210 
zaś dla nowych po K. 250 za akcję. 

Powyższe uchwały powzięło Walne Zgromadzenie na skutek przedłożonego przez Komitet 
Założycieli sprawozdania, że przystępuje do znacznego rozszerzenia fabryki dla umieszczenia. jeszcze 
jednego działu produkcyi, dla tych też celów nowy kapitał ma być użyty. 

Również przedłożył sprawozdanie rachunkowe za pierwszy okres, z którego wynika, że już w czasie 
budowy podtrzymywano pełny ruch łabryki, przez co uzyskano zwyżkę rachunkową, która zaliczoną 
będzie w dywidendzie za pierwszy okres bilansowy, a w której i nowi akcjonarjusze parlycypować będą. 


R. Peterselm 


Es DELAND ERS 
Scho: pawai Koedukacyjaa im, kiaryi Ramtullawej 


w zakresie Ś-giu pierwezych nowo powstającej pol- 
skiej szkoły powszechaej. Przyjmuje się także dzieci 
w wieku przedszkoinym. Nauka rozpocznie się dnia 10 
września. Wpisy: ul. Biskupia 7, w godzinach od 11 

do 12 i od 4 do 5 popol. 3623 ` 


EDTDBBDOOYBEZEZK ZOB 


Dag C iia 
Ministe:stwa Zdrowia publicznego pòdaje de wia- 
domości, że w Szpitalu Państwowym dla umysłowo 
chorych w Tworkach wakuje posada crdynatora x pen- 
Syą 800 mk. miesięcznie. 8526 
Oferty wraz a curriculum vitac I spisem prac 
naukowych składać nalety w Wydziale IV. Mini- 
jsterstwa (Opieka Państwowa ead umysłowo cho- 
Hrymi) Aleja Belwederska. Były Korpus Kadetów. 

DENI". 


PETEZTTTZAMI 


0 


JĘZYK POLSKI I LITERATURA POLSKI. 


Galis H. Pisarze polscy. Życiorysy, streszczenia, wyjątki. 


beczki RURTOWRI 


25-litrowe, na ogórki, 
sprzedaje Browar Kra- 
kowski, Lubicz 17. 


2511. 


Obszerny 


lokal sklepowy 
w śródmieściu, zaraz do 
wynajęcia. — Wiadomość 
w Biurze ogłoszeń „LOT“ Kra- 
ków, Rynek gh z8 oficyny. 
3518. 


Popisrajmy 


pożyczkę państwową! 


zywe w dbac” > to" 


CZNIKI S 
WARSZAWA, NOWY ŚWIAT 35 5 


KSIĘGARNI M. ARCTA 


ev3 De! 


G>rześcij ańskie] 
d Saóżki kandijwaj 
w Krakowie, ul fegieliońsza L. 9 
Stow. zarej z ugr. por. 
poleca P. T. Kupcom oraz Składnicom 
Kółek Rolniczych wszelkie towary ko- 
lonialne, korzenne, wina, wina węg. 
i inne artykuły po cenach przysie- 
pnych. 

Zamówienia z prowincyi po nadesłaniu 
zadatku wysyła za pobraniem. 34-35 

Do siewów jasientych san 
Pszenica oryginalna „Wanda“ 

bardzo plenna i sztywnosłoma. Zgłoszenia przyjmuje 


Zarząd majątku Brosiszów p. Kazimierza Wielka lub 
Żarząd stacyi doświadczalnej w Kazimierzy Wielkiej 


Hz =“ 


WYDANE NA ROK SZKOLNY 1919/20. 


Radlińszi T. Krajoznawstwo. Podręcznik dla klasy I. szkół 


średnich. Z ryc. (wyjdzie z druku we wrześniu) 


— Gsografia Polski. 


Podręczniki dla szkół początkowych I samouków 18— 


:: POZNAŃ, PLAC WOLNOŚCI 7 :-: į 
Podręcznik dla kłasy V. szkół | 


średnich. Z rycinani 


w opr. 13:— 
— Przy pracy. Wypisy dla szkół zawodowych A 6:80 NAUKI PRZYRODNICZE. 
art. 730 n ATRE i k , 
Erodezku K. Elementarz dla dorosłych. Z rycinzmi (wyj- Cheimiński J. Fizyka. Cz. IT. Nauka o cieple, świetle i elek- 
dzie z druku wc wrześaluj. tryczności » 10:50, kart. 11'— 
Kosiński K. Hietorya literatury polskiej. Pisarze polityczni Domaniewski J. Zoologia. Podręczaik dia szkół średnich. H 
i nistoryczn! do XV. w. (wyjdzie z druku we wrześniu). Z wieloma rycinami i atlasem. Wydaale skęgEosę. x 
Szobar M. Zwięzła gramatyka ka polskiego: Sa. ASSAT 
w KG, — oai kd L Cz. ll 280. kart. 2-30 | Mgczkowska T. I Rychierówna SŁ Metodyka przyrodo- 3 
Stopień Il. Cz. I. 8:60 kart. 3— Stopień il. Cz. il. 183 | znawstwa 
Stopień III. Cz. I. 180 Stopieć LL Cz. IL 183 | MATEMATYKA. 
JĘZYKI OBCE. Crabowi 1 Geometrya pog'ądowa zło i 6:60, kart. 640 
4 A 4 — (eometrys yraktyczam. Podręcznik dla szkół rze- 
Liwiusz T. Ab Urbe Condita. Dzieje rzymsiie. Księga XXI. mieśluiczych i dokształcających oraz d!a samouków 5— 
Pochód Hannibala do Italii. Opracował K. Rusz- —  Modcie geometrycane do wżytku ucznia i nauczyciela 2'— 
kowski. Z ilustr. — — Rachunki dla szkół początkowych. Część I. 1:80 
=" FTTB A R 4 1 = 
HISTORYA POLSKI I POWSZECHNA. Wskazówki metodyczue do cz. I. zbioru zadań „Ra m 
Dzwonłowski Wł, Podręcznik historyi średniowiecznej do Szanażącki |. Algebro w zakresie szkoły średniej. Część I. 
użytku szkół Średnich. Zężżyt I. 6— | an 4 45 rysunkami | n iig 
Gadomski 1. Historya starożytaz. Dia szkół realnych i żeń- Szczawiński Z. ł Kamiński St Qeometrya oraz zbiór zadań 
skich. Z rycinanii 7:50, kart. &— | dia szkoły średniej (wyjdzie z druku we wrześniu). 
Bzsiorawska R. Dr. Dzieje powszechne w 2 częściach. Dia j py: 
szkóć początkowych. Z ryc. (wyjdzie z dreku we NAUKI SPOŁECZNE. — PRAWO. 
wrześniu). 1 Kreński Al. Prawe handlowe. Podręcznik 359 
Szelęgowski A. Historya średniowieczna. Wstęp do r. 1000. Makowski L Prawo Alek odowe, Wydanie Il. 86—. 
Z rycinami mać 4— | Namirkiewicz I. Podręcznik prawa handlowego, wełs!o- 
— Historya średniowieczna. 1000—1452. Z ryc. 16— wego, esckowcgo 1 upadłościowego. Podręcznik 
— Historya nowożytna. 1453—1787. Z 78 rys. 12 — = dla szkół" wyższych I akademii handlowycia 25 — 
— Historyu nowoczesna. 1788--1914. Z 83 rys. 20— | Witkowska H. Nagka obywatelstwa. Podręcznik dia szkół 
— Dzieje powsaechne. Ca. 11. Historya średniowieczaa | gospodarczych, handlowych, przemysłowych i semi- 
dla szkół średnich z wiel. ryc. (wyjdzie z drutu maryów (wyjdzie s druku wa wrześalu). 
wë wrześniu). FILOZOFIA 8493 
GEOGRAFIA POLSKI I POWSZECHNA. Kozłowski Wè. M. Podstawy logiki, czyli zasady nauk. Wy- 
Atlus części świata do geografii T. Radlińskiego. Reljefy 250 kład systematyczny dla szkół Średnich oraz dla ač- 


Kuiwieć 


Polska w granicach etnograficznych i history- 
cznych. Z rycinami i mapami á 


T20, kart. 
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Zgłoszenia przyjmują: 
Bank krajowy, Filia w Krakowie, plac Szczepański. 
Spółka Fakturową w Krakowie, ul. Podwale. 

Repartycja sztuk nastąpi po zamknięciu subskrypcji. 


Kraków, dnia 3-go września 1919 r. 


Za Radę zawiadowczą 
Edward hr. Mycielski, przewodniczący. 


Dyrekcya 


ioszenie S$ubskrypcyi. 


Spółka Akcyjna „Trzebinia“ 


fabryka maszyn i narzędzi rolniczych, odlewnia żelaza i metali w Krakowie 


inż. Z. Jędrkiewicz 


miouctwa 9'—, kart. 
9-60 | Moora B. E. Zasady etyki, Przekład C. Znamierowskiego 
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B. Machauf. 


